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nuje zaraz inną, wyrażaj icą tę samą myśl, jaką 
Anglia w kiłkr ostatnich depeszach swych jak o 
żądanie swe i jako warunek sine qua non obe
słania kongresu podniosła. Moskwa chciałaby 
bowiem z nieprzyjęcia formuły Bism arka wysnuć 
wniosek, iż ona pragnie pokoju, ale Anglia od
rzucając propozycję jest burzycielem pokoju eu- 
ropejsaiego. Gabiuet angielski odwracając tę 
bioó, postawi Moskwę w położeniu, iż to ona 
nie przyjrauiąc formuły przez Anglię zapropono
wanej, nie dopuściła do pokojowego załatw ienia 
sprawy.

Ju ż  wczoraj zwróciliśmy uwagę, że pokojo 
we rokowania dyplomatyczne stoją w najw ię
kszej sprzeczności z faktam i odbywającemi się w 
Anglii i w Moskwie i na ewentualnych teatrach 
wojuy. W szystkie te fakta świadczą, iż obie 
strony zbliżają się szybkiemi krokami do starcia, 
do wybuchu wojny! W prawdzie z całego zacho
wania się Moskwy widać, iż pragnęłaby ona wy
winąć się od tej wojny, i dla Jej zażegnania po
czynić pewne ustępstwa, a gdyby sporu z Anglią 
zagódzić pokojowo nie można było, to Moskwa 
gotowa poczynić ustępstwa Austrji, aby nie być 
zmuszoną prowadzić wojny z dwoma m ocarstwa
mi, ale zrzec się stanów „ka i zdobyczy swych 
Moskwa wcale nie myśli. W szystkie główne ko
rzyści wojny pragnie Moskwa zachować, a tylko 
w drobniejszych, podrzędnych rzeczach ustąpić. 
Tak należy pojmować je, dzisiaj ostentowaoą po- 
kojowość. Je s t ta  pokojowość szczerą, ale pod 
warunkami, iż mocarstwa pozostawią Moskwę przy 
panowaniu na półwyspie Bałkańskim.

Zdaje się. iż angielski gab ine t' niewiele już 
liczy na przymierze z Austrją, gdyby przyszło, 
do wojny, skoro nakazał już pozawczoraj s ta 
nowczo przesyłkę wojsk indyjskich na wyspę 
MaUę. J u i  dawniej podnoszono w pismach an 
gielskich, iż wojska iudyjskie tylko w takim 
wypadku wezmą udział w wojnie moskiewsko 
angielskiej, gdyby z Austrją nie przyszło przy
mierze do skutku. Z tego powodu wydany po 
zawczoraj rozkaz, rozpoczęcia transportu wojsk 
indyjskich, zrobił tak  wielką senzacię w Londy
nie i w reszcie Europy. Wyprowadzono ztąd 
wniosek, iż nietylko wojna jest nieunikniona, 
lecz że Anglia prowadzić ją  będzie sama i tylko 
liczy na 'azie na przymierze Turcji Grecji, 
mięazy któremi jak  dzisiejszy telegram donosi, 
przyszło za pośrednictwem Anglii do porozumie
nia Turcja mogła z wojsk skoncentrowanych 
pod Stambułem wysłać część do E piru i Tessalii 
i tam szybko stłumić pow stanie, ale Anglia nie 
życzyła sobie, ażeby osłabiono liczbę wojsk tu 
reckich, mających w danyru razie bronić Stam 
bułu, Bosforu i Dardanellow.

Sprawa wydania Moskwie Szurali, W arny i 
Balumu była jak się zdaje główną przyczyną 
zmiany m inisterstw a w Stambule. Moskwa za 
żądała wydania w 8 dniacft tych fortec. Wefik 
basza, minister-prezydent — był za niewyda- 
niem, dopokąd i ze strony Moskwy nie będzie 
wypełniony tra k ta t  tra k ta t  sau-stefaóski, tj. do
pokąd Moskale z pod Stambułu nie cofną się w 
granice (poza Adrjanopol), wytknięte dla nowego 
księstwa Bułgarskiego. Opór ten wywołałby był 
natychm iast kroki nieprzyjacielskie ze strony 
Moskwy i wmięszanie się natychmiastowe A n
glii. Sułtan przeląkł się groźby moskiewskiej i 
nie dał przyzwolenia swego polityce Wefika ba
szy, klory zmuszony był podać się do dymisji. 
Wybucn wojny w isiał na włosku. Pod groźbą 
Moskwy Turcja go odroczyła.

Lvrów d 20- kwietnia.
(Wiadomości o przedkonferencji. —  Formuła 

Bismarka. — Moskwa szachuje Anglię, Anglia 
MopLwS- — Anglia nie wiele liczy na Au- 
strję i wiąże się z Turcją i Grecją. — Zmia
na ministerstwa w Stambule. — Kwcstja przed
wstępna, o którą się rozbiją rokowania. — 
Artykuł dziennika R tpubbąue Francaise. — O 
strzeżenia dawane Austrji — Presja jaką republika 
ni* francuscy wywrzeć usiłują na Austrję. — Spra
wa koalicji. Polityka republikanów francuzkich. 
—  We Wiedniu i w Prnsiech pozwolono dtienni- 
kom ogłosić moskiewski manifest rewolucyjny. —  
Poruszanie z Wiednia sprawy bośniacko-hercego- 
wińskiej. —  Kłótuia między węgierską a przedli- 
tswską deputacją regnikolarną. — Delegacje wspól
ne. — Zjazd w Peszcie nieuprawnionych do wybo
rów sejmowych, tudzież robotników.)

Wiadomości dziennika londyńskiego Echo o 
zapewnionem już zebraniu się przedko nferencji 
lub koug"esu nawet, okazały się fałszywemi, lub 
co najmniej przedwczesnemi. Gdyby były praw- 
dziwemi, to jużby ze wszystkich stolic europej
skich nadeszło było potwierdzenie tych wiado
mości. Tymczasem nie tylko się to nie stało, 
ale przeciwnie i telegram oetersburgski Timesa
1 inne jak  brukselskiego organu Moskwy podno 
gzą wątpliwości tego rodzaju, iż raczej wnosić 
można, że do zebrania się naw et przed 
konferencji nie przyjdzie. Form uła jaką Times 
pod*. i w petersburgskim  swym telegramie, jest 
nie do przy' jcia dla Anglii a naw et i dla innych 
mocarstw. Bism ark proponuje według tego tele 
grarnu, ażeby przedkonferencja postanowienia 
powzięła o zaproszeniu mocarstw na kongres 
który by_rozważyć miał, jak trak ta ty  z r. i85 > i
2 r. 1871 mają być zmienione wobec wypadków 
stworzonych przez tra k ta t sanstefański. Jeżeli 
istotnii jes t taka formuła, wymyślona przez ga
binet berlińsKi dla zaproszenia na kongres, to 
właściwie tra k ta t sanstefański jest postawiony 
jako nie do cofnięcia i nie do zmienienia, a tylko 
wobec faktów przez niego stworzonych miałby 
kongi os zmienić trak ta ty  dawniejsze. Czyż więc 
Anglia noże przyjąć taką formnłę, wprost prze
ciwną jej żądaniu, ażeby Moskwa kongresowi 
tra k ta t  sanstefański przedłożyła jako dotąd nic 
obowiązujący Europę, do rozstrzygnięcia? Bis
m ark z tą  formułą zapraszając na przedkoafe 
rencję stan ą ł istotnie po stronie Moskwy, czyli jak  
się Times wyraziły, wyszedł z neutralnoćci wobee 
stron spornych. Nie isożomy nawet pojąć jakie 
względy i wpływy mogłyby skłonić Anglię do 
przyjęcia tego stanowiska. Nikt przypuszczać 
naw et nie może, ażeby na tei podstawie mogło 
prayjść na kongresie do pokojowego załatw ienia 
sprawy wschodniej. Może przyjść tylko do poró
żnienia Anglii z mek+óremi z tych mocarstw, 
które teraz idą zgodnie z Anglią lub też jej nie 
oponują Anglia nie chciała przystąpić do kon
gresu, skoro Moskwa nie chce mu przedłożyć 
całego trak ta tu  sanstefańskiego. Miałażby teraz 
przystępywać do kongresu, skoro tę  samą a może 
i większą ma pewność, że kongres będzie nada
remny, a tylko Bismarkowi danoby sposobność 
do poróżnienia A astr. z Anglią ?

Wierzymy telegramowi petersburgskiem u iż 
Moskwa chętnie przyjmuje formułę Bismarka, 
niewiążącą jej w niczem , ale wiążącą stronę 
przeci wną; lecz jesteśmy prawie pewni, że Anglia 
albo jej po prostu nie przyjmie, albo zapropo-

w em : życie, tam  tylko jest polt dia roztropno
ści, tam tylko można okaże dojrzały rozum po
lityczny. Bezczynnością i milczeniem żaden na
ród nie doszedł do poprawieniu, swojego losu, te 
zaś tylko cieszą się dzisiaj swobo łą, które ani na 
jedną chwilę nie pogrążyły się w guuśności, cią
gle były czynne, a czynność tę stosowały odpo
wiednio do ogólnego położenia Europy i um ia
ły skorzystać z każdej nadarzającej się okoli
czności.

Pomiędzy nas rzucono wielką ilość fałszy
wych poglądów na polską sprawę wysnutych przez 
niedołgztwo, albo też z partykularnego interesu 
osobistego pewnych wpływowych ludzi- poglądy 
zaś te zachęcające do bezczynności a propago
wane przez reakcję, tak  się rozpowszechniły i 
ugruntowały, iż należałoby zaraz podjąć gorliwą 
a nieustającą pracę nad pozbawieniem nas tych 
wszystkich fałszywych przekonań i błędnych opi
nii, k tóre jakby na to są podtrzymywane przez 
tajemnych sprzymi*rzcńców naszych wrogów, 
ażeby Polaków jak  najdłużej w niewoli utrzymać.

Użjliśmy tu z rozmysłem nazwy tajemnych 
wrogow, kto bowiem pilnie wczytuje się w argu
mentacje publicystów stłumiających wszelki ob
jaw  ducha narodowego w obecnej Dorze, dlatego 
nie je s t wątp., wem w czyinr interesie prowadzo
ną jest propaganda bierności i milczenia.

Że nie w interesie Polski zorganizowano tę 
propagandę, dowodzi ta  okoliczność, że panowie, 
którzy ją  prowadzą, z największą troskliwością 
naganiają wszelką wzmiankę o mosaiewskim u- 
cisku Polski w aktach publicznych Polaków. 
Wszakżeż niedawno użyto z Krakowa wszelkich, 
naw et niegodnych, środków, by niedopuścić adre
su lwowskiego do papieża, jedynie dlatego, iż 
była w nim wzmianka o prześladowaniu narodo
wości i prośba o błogosławieństwo dla Polski 
pokrzywdzonej w swoich prawach. Jako  argu
ment przeciwko adresowi wysunięto tę okoli
czność, iż be rw a jego polityczna i patrjotyczna 
może utrudnić porozumienie się nowego papieża 
z dworem petersburgsl m. Jeżeli papież i jego 
sekretarjat stanu pominął obojętnie denuncjacje 
w nstac.. Krakowskich zawarte, nie zmniejsza 
to bynajmniej winy tych, którzy się tych dennn- 
cjacyj dopuścili, a i  których jes t widocznem, iż 
działają oni dla interesu petersburgskiego dworu. 
Przypominamy także >wc potępiająee Anglików 
słow w pismach res cyjujch drukowane, a po
tępiające ich sa to, iż podnieśli sprawę Unitów 
w parlamencie wtedy, kiedy własny swój interes 
zobaczyli w oskarżania Moskwy. Polska sprawa 
może tylko wtedy przyjść do pomyślnego rozwią
zania, kiedy mocarstwa zobaczą interes własne
go bezpieczeństwa ''dbndffwąniji Ppłsk i . P ^ a c y  
więc nie 'potępiać j? za t< powinni, że działając

Z powodu TfS elkanocy
Roku przeszłego obchodziliśmy Wielkanoc 

w oczekiwaniu wojny Moskwy z Turcją, w roku 
obecnym obchodzimy ją, wyczekując na wiado
mość o rozpoczęciu wojny Moskwy z Anglią i 
z koalicją, k tóra się niewątpliwie za tą  o sta t
nią wynurzy.

Ja k  w roku przeszłym, dzieląc się w duchn 
z czytelnikami święconem j' kiem, przesłaliśmy 
im życzenia, zastosowane do ówczesnych oko
liczności, tak  i w roku bieżącym przesyłamy je 
w tej myśli, iż wypadki, jakie nastąpią, n astrę
czą sposobność do zrealizowania tych życzeń. Spra
wa polska je s t  dla nas wszystkich jedynym , a 
gorąco upragnionym celem, lecz aby go osiągnąć 
należy rozwinąć odpowiednie starania i umieć 
skorzystać z każdej przyjaznej okoliczności. My, 
niestety, zaczynamy już słynąć po świecie z tego, 
iż nigdy w właściwej chwili działań naszych 
prowadzić nie nmiemy. Gdy położenie Europy 
sprzyja podniesieniu sprawy polskiej, nas wtedy 
z s-ykle napada tak  w ielka roztropność, tak  wiel 
ka  trzeźwość, iż ustroiwszy się w poważną mi
nę siedzimy nieruchomi i milczący, jak  Karne- 
dali. Gdy znowuż położenie Europy wcale nie 
sprzyja podniesieniu sprawy polskiej, nas wtedy 
ogarnia ogromny i niedający się niczem powścią
gnąć zapał, przystępujemy do działania i osa
motnieni, bez pomocy, ulegamy wreszcie w tem 
działań iu, mając wszystkich przeciwko sobie.

F a k t ten podejmowania sprawy w niew ła
ściwą porę powtórzył się już w dziejach poroz- 
biorowych kilka razy, ibecne zaś usposobienie 
narodu, a  właściwiej kierowników niepowoła
nych, którzy się mn narzucili na przewodni! ów 
jes t tego rodzaju, iż znowuż mogą nadejść wy
padki, wielce sprawie naszej sprzyjające, a my 
siedzieć będziemy pogrążeni w kontemplacji i 
nie skorzystamy z nich bynajmniej.

T a chwalona wielce roztropność, k tó ra  po
lega ik  nic nierobieniu, jak ą  się odznaczyli w 
ubiegłym roku nasi reprezentanci, aż nadto u 
sprawiedliwia obawy, że i w przyszłości roztro
pni będziemy nie w działania, lecz w bierności. 
Bierność ,nie jest, jak  to mniemają pewni publi
cyści onniką dojrzałości politycznej, bo gdyby 
tak było, ytedy najdojrzalszymi byliby ci, k tó
rzy gn«MU3 czas spędzają, system atycznie uni
kając, każdej pracy. Dojrzałość i roztropność po
winna sir wyrażać w czynie, tj. w pracy, w 
działaniu, odpowiednio obmyślanem i na dobry 
skutek o t acfiowąuem. r ’am tylko, gaa^e jest 
ruch, « y ii,  praca d riiłah fe , w a lH ; jedńem sło-



kto zaopatrzy w pierwsze potrzeby, jeżeli nie 
jak i korpus wojska anstijackiego ?

J a k  na to, wiedeński korespondent Politiki, 
który miewa od ostatniego pobytu Iguatiew a we 
W iedniu bardzo ciekawe wiadomości (główną 
cześć ich podaliśmy w skonfiskowanym artykule 
numeru czw artkow ego), zapewnia, że A ustrja 
obecnie szuka tylko pretekstu  do wkroczenia do 
Bośnii i Hercegowiny, pretekstu, dającego się 
jakokolwiek uzasadnić prawem międzynarodowem, 
i że zapewne znajdzie go w sprawie powrotu wy
chodźców bośniackich do domu. P isze on między 
innem i:

„Rokowania z P o rtą  względem powrotu wy
chodźców, zapewne nie pójdą gładko, i żądane 
będą od Turcji gwarancje. Według tego, czy 
Wiedeń zdecyduje się na postępowanie szybkie 
lub powolne, zażąda, aby powrót ten odbył się 
za wojskowem albo za cywilnem pośrednictwem 
A ustrii T ak czy owak, celu zarównoby dopięto. 
Z \  okupacją czasową musi pójść sta ła . Wiado
mo, co to są gwarancje tureckie, i niechaj na 
jednem tylko miejscu zajdą wykroczenia, a pre
tek st do interwencji będzie gotowy. Otóż z do
brego źródła zapewniają mnie, że objażdżka Ro- 
dicza po Balmacji zostaje w ścisłym związku z 
tą  sprawą. “

Zejście się tego zapewnienia korespondenta, 
czerpiącego informacje swoje z urzędującego we 
W iedniu moskiewskiego biura prasowego, ze 
wspomnianym telegramem Pester Lloyda , który 
ma stosunki znowu z Andrassym, jest zbyt ude
rzające, aby nie zwróciło uwagi.

Z powoda niefortunnego rozejścia się osta
tnich rokowań deputacyj regnikolarnych w sp ra 
wie długu 80 milionowego przyszło do kłótni 
między deputacją jedną a drugą. Od deputacji 
węgierskiej pojawił się ciekawy opis poniedział
kowej konferencji poufnej, przedstawiający człon
ków deputacji przedlitawskiej wprost jako gbu 
rów pod względem towarzyskim i jako napastni 
ków, którzy ze spraw ą bankową jak  z pistole
tem w ręku chcieli Węgrów zmusić do przyjęcia 
długu tego w stosunku 30 : 70, tylko co do spo
sobu spłaty przyrzekając pewne ulgi — któreby 
naturalnie i Przedlitaw ii na korzyść wyszły. Od 
deputacji przedlitawskiej posypały się na to od
powiedzi dość ostre, pomijające zarzuty gburo- 
watości, i  tylko broniące — ale bardzo niefor
tunnie —  stanow iska przedlitawskiego. Na dobre 
ta  kłótnia ani jednej ani drugiej stronie wyjść 
nie może.

wPółurzędowo zaprzeczają, iżby jeszcze 
tym miesiącu miały się ponownie zebrać delega- 
cje wspólne; najprędzej zbiorą się one w poło
wie maja.

Do Pesztu zwołano na święta zjazd obywa
teli, nieuprawnionych do wyborów sejmowych, tu 
dzież robotników. Rząd przestraszony nie chciał 
zrazu pozwolić na ten zjazd, ale w skutek po
ręczenia dziewięciu poważnych obywateli pe- 
szteńskich m usiał pozwolić, według rozporządze
nia ministerjaluego o zgromadzeniach ludowych. 
Niewiadomo jak i jes t cel tego zjazdu — czy 
sprawy wewnętrzne, czy też zamanifestowanie, 
opinii o sprawie wschodniej tych w arstw  ludno
ści, k tóre nie mając praw a wybierania dosejmn, 
nie m ają przedstawicieli urzędowych.

czu, pierwsze od kiedy Newa istnieje i P e te rs
burg nad nią został zbudowany, to dopiero rzecz 
rzadka. Te zajścia uliczne jakie tu  kiedykolwiek 
dotąd miewały miejsce, były to zaledwie fałszy
we alarmy, wybryki spiskowców. Lud, masy, n i
gdy w nich udziału nie brały, gapiły się oboję
tnie, z pewnem zdziwieniem lub ciekawością, a 
czasami i z usposobieniem wrogiem. W piątek 
zaś wystąpił lud i on odegrał swe pierwsze re 
wolucyjne preludium  pod kierunkiem kapelmi
strzów — studentów. W prawdzie t reludium  to 
było licho odegrane, bez taktu , miary i zgody. 
W Paryżu w czasie lutowej rewolucji trupy o- 
fiar ludowych wożono ostentacyjnie na wozach i 
krwawym ich widokiem podburzano namiętności 
ludowe. W Petersburgu czy kto zdrów czy rze
czywiście ranny, podwiąznje sobie oko lub szczę
kę, zawiesza rękę na temblaku lub podpiera się 
na kuli i w ten symboliczny sposób s ta ra  się o- 
kazać, że i on jest bohaterem aw antury piątko 
wej, że i on należy do ofiar gwałtu policji i żan- 
darmerji. I  te  kule, bandaże i temblaki odniosą 
tu ta j ten sam efekt, jak i odniosły wozy z t ru 
pami w P a ry ż u ; może nie tak  prędko, zawsze 
jednak równie skuteczuie. Po pierwszych kro
plach rewolucyjnego deszczu nadejdzie rewolu
cyjna burza i zmyje z Moskwy carskie błoto.

Jeduakże przepowiednia ta  domaga się na 
gw ałt pewnego zastrzeżenia. A pouieważ już 
wszedłem na pole meteorologii, przeto zastrze 
żenie to zaczerpnę także z jej dziedziny. W ia
domo, że chmury rozpędzać można strzelaniem 
z dział. Pow staje ztąd w iatr lokalny, który nisko 
płynące obłoki rozbić i rozprószyć j.est w stanie. 
Działa właśnie, ale nic więcej tylko działa, są 
w stanie zapobiedz bnrzy rewolucyjnej, zawisają 
cej już nad caratem. W icher 'wojenny rozprószy 
jej chmury i skieruje uwagę ogółu w inną stro
nę. W  przeciwnym razie kule, tem blaki i ban 
daże odniosą swój skutek. J a k  konduktory, spro 
wadzą one rewolucyjne gromy na carat.

O ile smutna dla rodziny Romanowów i jej 
zauszników, o tyle pomyślna dla nas przedstawia 
się alternatyw a. Wojna zniszczy Moskwę; a nie 
dojdzie do wojny, to rewolucja ją  rozsadzi. Rząd 
rozumie to dobrze, ocenia znakomicie sytuację i 
decyduje się na zniszczenie. Przecież ono go nie 
dosięgnie, zubożenie kraju nie da się mu uczuć; 
czegożby się więc m iał go obaw iać? Przeczu 
wając jednak biedę, zaczyna mniej swoim niż 
nam dowierzać. I  tak  n. p. ci czterej inżyniero
wie Polacy, o których wam pisałem w zeszłym 
liście (listu tego nie otrzym aliśm y; p. r.) po u- 
silnem półrocznem staraniu  i bezskutecznych za
biegach, kiedy już zupełnie stracili nadzieję, 
otrzymali nagle wczoraj nominację, datowaną z 
soboty, na posady dość korzystne przy kolei Mi- 
tawskiej, zostającej w kurateli rządowej.

Zaczynają już wracać wojska z tea tru  wojny. 
D. 9. bm. przybył do Odessy pierwszy transport 
z San Stefano. Był to pułk podolski i 14 brygada
artylerji. I  zgadniecie ilu przybyło? Z całego

Korespondeaeje „Gaz. !¥ar.‘ł
Petersburg d. 16. kwietnia.

Prawdziw ie wyznać trzeba, że w czepku 
się porodzili ci wszyscy, którzy mieszkając w 
Petersburgu, nie pokazali się na ulicy w zeszły 
piątek, wieczorem. Do tych szczęśliwców i ja  
należałem, i to mnie cieszy niewymownie. Był 
bym bowiem dzisiaj leżał ranny, stratow any 
końmi żandarmów lub zbity nahajkam i policjan
tów. Tymczasem żyję i cało się miewam. W pra 
wdzie za tę  przyjemność, nie byłem świadkiem 
owacji jaką  lud urządził p, W ierze Zazulicz, ale 
też i nie poniosłem krwawych kosztów tej owa 
cji i sobą nie pomnażam liczby tych kilkuset 
nieszczęśliwych, którzy dzisiaj przykuci są do 
łóżek, lub z podwiązanemi szczękami, oczami, z 
rękam i na tem blakach lub wsparci na kulach 
spacerują po Newskim prospekcie.

Wyznać wszakże muszę, że gdyby nie tak  
kosztowne było to widowisko, tobym na serjo 
żałował, żem nie należał do widzów. Widzieć 
nad Newą pierwsze krople rewolucyjnego desz

krakowskiego Czasu tak  zaciemniło atm osferę— 
iż my Krakowianie nie czytając nic zazwyczaj, 
dziś jeszcze mniej czytamy, a co za tern idzie i 
ruch wydawniczy znajduje się w zastoju. Jedni 
tylko wydawcy pism religijnych nienajgorsze robii 
interesa wydawnicze. Wy chodzą tu co miesiąc tak  
zwane „Intencje", każda tak a  intencja ozdobiona 
jest dwoma drzeworytami, z których jeden przed
staw ia świętego jakiegoś Polaka, a drugi miej
sce i kościół, w którym znajdują się jego zwłoki. 
Takich Intencji d rukarnia Czasu odbija 60.000 
tysięcy i nie było wypadku, aby się k tóra edy
cja nie rozeszła.

Tłumy ludu uczęszczać zaczęły teraz do 
tea tru  z przyczyny gościnnych występów pana 
Bolesława Ładnowskiego, pierwszego a rty sty  
sceny waszej; za jego to bytności przedstawiano 
na benefis pani Hofman poraź pierwszy znakomity 
dram at Słowackiego ̂ Niepoprawni*. Cieszy nas to 
niewymownie, i i  po raz pierwszy skonstatować 
możemy i powtórzyć za (kasem, że przedstaw ie
nie tej sztuki przypomniało nam w rzeezy samej 
świetne czasy sceny krakowskiej. Ładnowski 
jako F an tazy , Hofman jako Idalia i Rychter, 
s ta ry  ale niezrównany Rychter, w  tej sztuce dali 
nam prawdziwy koncert, szczególniej ten ostatni 
jako major; mniemamy że major to najlepsza k re
acja tego artysty , a wiadomo wam przecie jakie 
kreacja w swym repertuarze ten arty sta  posiada. 
Całość i szczegóły były wykończone znakomicie 
pod każdym względem, tak  iż grę p. Łucjana, 
który w tej sztuce był jedynym dyssonansem, 
za tarło  wrażenie z przedstaw ienia i gry innych.

Na wielki tydzień, zwyczajem uświęconym 
latam i przygotowywują się programy artystyczne 
po kościołach i kw esta wielkotygodniowa —■ ruch 
wir przedświąteczny się zwiększył. Biedni zy
skali także niedawno przez am atorskie teatry  
urządzane przez arystokrację. D la niej to w ła
śnie musimy na zakończenie naszej kroniki przy
toczyć słowa warszawskiego humorystycznego 
pisma Kurjera  Świątecznego. Opowiada on że 
gdy w kołach arystokratycznych w Paryżu pe
wien Francuz zaproponował aby na dochód ubo
gich zagrać jaką sztukę po polska — całe to
warzystwo uznało go za w arjata  —  dziwna 
rzecz przeto że w naszych kołach arystokraty
cznych — proponującego te a tr  am atorski n a  u- 
bogich po francusku za takiego nie mają , ale 
owszem projekt uważają za bardzo dobry?* 
Odpowiedź na to bardzo prosta, że Francuzi ko
chają swój własny język — kiedy my go się 
wstydzimy.

Kraków 12. kw ietnia 1878 r.

pułku podolskiego, który pierwotnie liczył 4000, 
a co najmniej 3800, który następnie trzy razy 
był uzupełniany i przeto wcielił w siebie (jeżeli, 
lekko licząc, przypuścimy po 1000 ludzi za ka
żdym razem) jakich jeszcze 3000, wróciło tylko 
1689 ludzi. W yraźnie mówię 1689 ludzi, według 
raportów  urzędowych. Powstaje zatem stosunek 
7000:1700 czyli 4 : 1 .  To coś strasznego, nie
słychanego. Pomyśleć, że na 4 ludzi, którzy s ta 
nęli do boja, jeden tylko wrócił, a  trzech innych 
kości w iatr roznosi po polach Bnłgarji! A prze 
cież pułk podolski nie należał do rzędu tych, 
które najwięcej uciąrpiały. W prawdzie był w 
pierwszej bitwife pod Plewną, ale już odtąd, ja  
ko od razu zdekompletowany, więcej był sza 
nowany.

Nie potrzebuję dodawać, że przyjęcie było 
takie, na jakie chyba tylko Moskale umieją się 
zdobyć. Dla żołnierzy przygotowano wódki i chle- 
ba tak  niewiele, że nie w ystarczyło; widocznie 
spodziewano się, że jeszcze mniej wróci. Dla 
oficerów zaś urządzono śniadanie z szam pa
nem etc. Korespondencje z Odessy do dzienni 
ków tutejszych głośno się skarżą z tego powodu 
aa  m agistrat odesski

Spraw a korsarstw a, przezwanego zrazu krą- 
żnictwem, a teraz „ochotniczym flottera“ rozwija 
się ciągle w kierunku, który wytknąłem w osta
tnim liście, to jest, że ma na celu zużytkować 
wszystkie szatańskie siły, wszystkie najgorsze 
namiętności, wszystkie ujemne strony charakte 
ru człowieka, aby tylko zastraszyć kupieckie 
sfery Anglii, a przy sprzyjających okolicznościach 
zadać im ciosy dotkliwe. N astępca tronu przy
ją ł patronat nad organizacją krążuików, i dla 
tego właśnie, żeby ułatwić mu przyjęcie tego 
patronatu, nazwę krążników zmieniono na nie
winną i skromną nazwę „ochotniczego flottu.“ 
Owoż jak  się dowiaduję, ju tro  odpłynie z portu 
Rewalskiego pierwszy transport moskiewskich 
majtków i oficerów do Ameryki dla werbowania 
i organizowania tam korsarzy. J a k  widzicie więc, 
Moskale nie tracą  czasn. Zaledwie przedwczoraj 
oczyścił się z kry port Rewalski, a już wysyła- 

wypraw. Za tą  pierwszą, pójdzie wkrótce 
drnga, trzecia itd., aż wreszcie zorganizuje się 
w Ameryce spory zastęp korsarzy.

Zabawnie jednak wygląda rozumowanie nie
których dzienników zagranicznych, które lekce
ważą tę sprawę moskiewskiego korsarstw a, o- 
pierająe się na tem, że Ameryka nie dozwoli, a- 
by Moskwa organizowała korsarzy na jej wodach, 
jdyż związana je s t konwencją waszyngtońską z 
L871 r. Niezaprzeczenie Ameryka nie dozwoli; 
o też n ik t nie przypuszcza, aby prezydent Hayes 
trzystąpił do korsarzy moskiewskich. Niewątpli
wie Ameryka pójdzie naw et dalej, i będzie ich 

ścigała taksamo, jak  ściga zbrodniarzy i rabu
siów. Ale taksam o jak w Ameryce pomimo ko 
deksu karnego, rabują i zabijają ludzi, tak  też 
>omimo waszyngtońskiej konwencji, będą Moska- 
e organizowali w portach amerykańskich korsa

rzy. Jestże  bowiem jakie prawo, któregoby obejść 
nie można było? Inna jes t rzecz co jest dozwo- 
one, a inna co możebne, chociaż nie dozwolone. 

Owóż Moskwa nie pragnie wcale, aby jej Ame
ryka dozwoliła; ona uorganizuje korszarzy pomi
mo jej zakazu. Zresztą korsarstw o jest to rzecz 
taka, k tórą podczas wojny nader łatw o organi 
zować, taksam o jak  bandy zbójeckie z m order
ców. Dość powiedzieć, że już dzisiaj istnieje po
dobno parę statków  korsarskich, złożonych z Gre 
ków, na morzu Sródziemnem.

O wyprawie do Indyj teraz jakeś nic nie 
słychać. Za to konszachty prowadzą się z sza
chem perskim. Przed paru dniami narobiły tn 
wiele wrzawy dwie wiadomości, bardzo, jak  u- 
irzymują, pewne. Jedna, że emir Kabulu wysłał 
josła do Indyj a listem, w którym zgadza się na 
»rzyjęcie subsydjów angielskich. Anglia oddawna 

s ta ra ła  się o to, żeby go w ten sposób skrępo
wać. Druga, że Anglia wydała rozkaz, aby co- 
najprędzej wykończona została kolej doliny Indu. 
Przypuszczają, że na 1. maja kolej ta  będzie go
towa.

Car w sobotę odbył przegląd wojsk, któ:'e 
wczoraj odjechały do Rumunii.

Anglia i Wschód.
Zajmujący artykuł znajdujemy w Times o 

potędze, jaką Auglia posiada wobec przesilenia 
wschodniego, i o sposobie, jakim  potęga ta  dziś 

na przyszłość mogłaby być użytą. Myśl a r ty 
kułu jes t następu jącą:

...Czuć, że urok Anglii polega na czemś 
trwalszem, niż na tryumfach dyplomatycznych i 
militarnych, i że w teraźniejszem przesileniu 
przypada Anglii pewna linia działania, która 
prowadzi do daleko większych rezultatów, niżby 
je  przynieść mogło pokonanie Moskwy na polu 
bitew. Być może, iż rezultatów  tych nie można 
będzie osiągnąć bez wojny, ale w każdym razie 
jeszcze nie przyszedł czas na wojnę. Z apatry
wanie to popierają ważne powody. Jednym z 
nich jest, że Moskwa zwykła swe zamiary s ta 
wiać z niezwykłą śmiałością, dopóki nie napotka 
oporu, a następnie cofa się, gdy się z rzeczywi
stym spotka oporem. Drugim powodem jest, że 
wszystkie niesłowiańskie rasy na Wschodzie trzy 
mają się Anglii, a więc potrzeba ezasu, aby doj
rzał plan, któryby interesa tych żywiołów pogodził 
z ogólnemi interesam i Europy, i aby w razie oporu 
ze st-ony Moskwy wspomniane rasy mogły dzia
łać zgodnie z Anglią i ze sobą. Mówią, że w 
Anglii jes t stronnictwo, któreby wydało Moskwie 
wojuę, ponieważ Moskwa staje się za silną i za
głusza wpływ Anglii.

Na to możemy z pewnością odpowiedzieć, że 
przywódzcy tych plemion, które mają najwięcej 
interesu w zatamowaniu rozrostu Moskwy, z nie 
nfnością patrzyliby na taki objaw energii angiel
skiej. Jeżeli bowiem oręż angielski nie miałby 
powodzenia, to Moskwa wzięłaby jeszcze więcej 
górę W pierwszym razie załatw ienie kwestji 
musiałoby zawsze przyjść na kongres europejski, 
a ten okazałby więcej zazdrości o Anglii z w y 
c i ę ż k i e j ,  niż o Anglii, k tóra tylko w o sta
tecznym razie  chce chwycić za oręż. Nadto 
wielkiem pytaniem jest twierdzenie, że urok 
Moskwy wzrósł skutkiem wojny ostatniej. Mos 
kwa wydała więcej pieniędzy, niż ich dostać 
mogła, a jej system ekonomiczny, który zawsze 
był wąpliwej wartości, tyle funduszów wyłożył na 
uzbrojenia, że zdolność Moskwy do wytaczauia wo
jen została mniej więcej na przyszłość ogra 
niczoną, i każdy miesiąc zwłoki pomnaża je jk ło  
poty. A co się tyczy u ro k u , to możnaby zapy
tać, gdzie to nastąpił zwrot jego, czy w Rumu
nii, Serbii, lub Grecji, lub Turcji mahometań- 
skiej, lub w Armenii lub w Bułgarji ? W  jednej 
tylko Czarnogórze wpływ jej jest tak  samo je 
szcze silny, jak  przed dwoma laty. P rzed woj
ną wierzono w hum anitarny program Moskwy. 
Ale tra k ta t  san-stefański przekonał, że Moskwa 
dąży do zapanowania nad półwyspem B ałkań
skim i w Małej Azji. Ze stanowiska moskiew
skiego dążności te są naturalne i usprawiedli
wione, ale niezgodne są one tak  z interesam i 
ras, mieszkających na tych obszarach, jakoteż z 
ogólnemi interesam i Europy i ze specjaluemi in 
teresam i Anglii. _.y

Nie mamy wcale zamiaru, występywać prze
ciwko ambicji i zdradzie moskiewskiej. P raw 
da, że Moskwa s ta ra  się dojść do swych celów 
krzywemi drogami, ale nie może ona tego inne
mi uskutecznić drogami, bo sprzeciwiają się one 
zbyt możnym interesom, tak , że musiałaby je al
bo porzucić, albo tylko w tajemny prowadzić 
sposób. Zbyteczną zatem  jes t rzeczą, gniewać 
się ma fałsz moskiewski. Potrzeba jedynie tego 
przeświadczenia, że Moskwa ma dobrze zdefinio
wany plan rozrostu We wśchodniej Europie i w 
Małej Azji. Gdy w Anglii jasno poznają te ten 
dencje polityki moskiewskiej, natenczas, nie po
trzeba będzie, ani teraz ani na przyszłość, pod
nosić oręża przeciwko Moskwie, lecz w ystarczą 
na to zupełnie te środki m o r a l n e ,  które Au
glia ma do dyspozycji, aby Moskwie przeszko
dzić w przekroczeniu teraźniejszych granic 
Wobec tych środków Moskwa nie jes t w stanie 
konkurować z Anglią o szacunek i sympatję 
tych plemion, które walczą o swoją egzystencję 
Plemiona te z wdzięcznością i bezwarunkowo 
poszłyby za przewództwem Anglii, gdyby ta  
chciała objąć tę rolę. Zamachy Moskwy powio
dły się tylko dlatego, że kraje owe miały byt 
niespokojny. Gdy będzie inaczej, Moskwa straci 
możność do tajnych m eracji, i jedynym jej środ
kiem akcyjnym pozottanie wojna. Jes tto  oczywi
stą  misją Anglii, trzymać równowagę przy za ła 
tw ienia interesów tych plemion, których przy
szłość stanowi kwestję wschodnią. W procedu 
rze tej Anglia będzie p o p i e r a n ą  przez Euro 

a Moskwa będzie zmuszoną u s t ą p i ć .  D o  
p o k o j u  n i e  m o ż e  p r o w a d z i ć  okoli-, 
czność, że Turcja będzie musiała poprzestać na 
małym kaw ałku Tracji, jak i jej pozostawia tra k 
ta t sanstefański, ani też, że Bułgarja będzie się 
rozciągać na wielki obszar, na którym żywioł 
Bułgarski bardzo tylko nieznaczną stanow i część 
ludności. Weźmy przykład ze czterech sandża 
katów Macedonii, które zakreślono do Nowej 
Bułgarji, a gdzie przy ludności 1,320 000 dusz, 
mieszka 730.000 Greków, 350.000 Turków, 116.000 
żydów, ormian, cyganów itp ., a tylko 124 000 
Bułgarów. Jestto  jasua jak  na dłoni, że przyłą 
czenie tej ziemi do Bułgarji, zniweczyłoby wszel
kie widoki spokojnego bytu w granicach nowe
go księstwa, chyba że pokój byłby utrzymywa
ny sztucznie za pomocą licznego wojska mo 
skidwskiego. A już sam a obecność armii mo
skiewskiej , mająca terroryzmem utrzymy
wać pokój, nie działałaby uspakająco na T ur 
cję ani na Grecję. ( Bacząc zaś na tra k ta t 
san-stefański jako całość, k tóra tylko Bułgarji 
irzynosi pożytek, trudno widzieć, że Moskwa ma 
lamiar, kwestję wschodnią pokojowo załatw ić,— 
ecz tra k ta t  ten  daje A; lii sposobność, w ra 

dzie europejskiej wystąpić jako obrońca pokoju 
sprawiedliwości, i to z tak  imperatywną siłą 

praw a i rozumu, że ani Europa nie będzie mia- 
a chęci, ani Moskwa potęgi, sprzeciwić się jej.

Przyznać należy, że cała ta  argum entacja 
jes t czysto angielską.

.Don CarloBie* w teatrze

Kronika miejscowa i zamiejscowa,
Lwóiw dnia 2 0  kwietnia.

* Wczoraj około godz. 4tej po południa wśród 
błyskawic i grzmotów spadł dość rzęsisty grad, 
który zakończył się ulewą. W skutek tego powio- 
trze znacznie się oziębiło.: Dziś deszcz ule pada, 
ale niebo wciąż pokryte ćhmurami, grozi deszczem 
i wstrzymuje wielu od zwiedzania grobów.

* Na powtarzane bezustannie zapytania intere
sowanych o rezultat losowania, z którego fundusz 
miał być obrócony na budowę sali gimn. skierowane 
tak do wydziału Stow. „Sokół* jak i do redakcji, odpo
wiadamy, ie  losowanie się nie odbyło, a Towarzy
stwo „Sokół" odniosło się w tym względzie do mi 
nisterjum, aby mu pozwolono odroczyć termin je
szcze na rok jeden.

* W księgarni pana Richtera jest wystawiony 
portret p. U i 1 e r a rysowany piórem przez jednego 
z Lp-zyeh artystów włoskich. Portret ten otrzymał 
p. Miller w darze za znakonrte wykonanie partji

Filipa w 
Neapolu.

Panna Deryng przybyła do Lwowa i zaraz po 
świętach rozpocznie gościnne występy.

* Szperając w Debatach  znaleźliśmy wreszcie 
entrefilet, w którym Debaty  projekta moskiewskie 
przyrównywają do pomysłów Vernego.

D z. Pol. niewątpliwie dzisiaj tryumfująco od
powie na wczorajszą apostrofę, a pomijając milcze
niem dwa inne zarzuty, przyczepi Bię do trz iciego, 
cytując numer, szpaltę i wiersz. Przewidując to, 
odpowiadamy anticipando Dziennikowi, ie  nie my
śleliśmy nigdy dorównać mu w umiejętności szpe
rania w Debatach i przyswajania sobie ich treści 
pod formą oryginalnych korespondeneyj ; i ie  wo
lelibyśmy aby w tem przyswajaniu kierował się 
zasadą zużytkowania rzeczy rozumnych jak n. p. 
owe dwa umiejętne artykuły o wyprawie do Indyj 
i o nrządzeuiu korsarstwa, a nie przyswajał sobie 
frazesów lekkomyślnych, jak owo przyrównanie 
tych projektów do pomysłów Vernego. Przecież 
tamtemi artykułami Debaty  same frazesowi temn 
kłam zadały.

* S z c z ę ś l i w a  my ś l .  Jak wiadomo W y
dział krajowy po śmierci ś. p. hr. Agenora Golu 
chowskiego, wydał odezwę do kraju o składki na 
pomnik dla byłego namiestnika Galicji. Nie wcho 
dzimy o ile myśl podjęta była na czasie i odpo
wiednią, dość, że wskutek pomiwnionej odezwy do 
dziś zebrano około 18.000 zł. Snma to niewystar
czająca na pomnik tego rodzaju Cóż począć dalej? 
czekać zaokrąglenia sumy potrzebnej, czy zastoso 
wać mający się wznieść monument do zebranych 
środków ? Odpowiedź na te pytania znajdujemy w 
bardzo szczęśliwej myśli jednej' z dostojnych osób 
naszego grodu, której juź niejedna z instytucyj pu 
blicznego dobra byt swój zawdzięcza.

Do najstraszniejszych położeń, w jakich się 
człowiek znaleźć może, należy niezawodnie stan 
choroby nieuleczalnej. Stan ten w połączenia z nie 
dostatkiem niema sobie równego. Być skazanym na 
śmierć, cierpieć a niemódz umrzeć, ni ulgi znaleźć 
w cierpienia, cóź może być okropniejszego? A iluż 
to pośród nas na podobne skazanych katusze? 
Szpital nieuleczalnych nie przyjmuje, a w domu 
często niestać nietylko na zaspokojenie najuiezbę 
dniejszych potrzeb chorego, ale poprostn na byt 
najnędzniejszy. Cierpienia to wołające same o po 
moc niebios i ludzi

We wszystkich też społeczeństwach za grani
cą, między najuiezbędniejszemi instytucjami dobro 
czynnemi spotykamy z a k ł a d y  d l a n i e u l e  
c z a l n y c h .  Paryż, ten wzór miasta dobroczynne
go , dla nieuleczalnych posiada jedno z najwię
kszych zabudowań i to w „Quaitier St. Germain
0  świetnem wewnętrznem urządzeniu i jego fundu
szach mówić nawet byłoby zbytecznem.

A u nas co?
Jnż po razy kilka zacne osoby podejmowały 

myśl dobroczynną.
O ile nam wiadomo, w rękach hr. Baworow- 

skiej znajduje się na ten cel około 12.000 zł., a 
jak czytaliśmy w dziennikach, w ostatnich czasach 
ziomek nasz ś. p. Zahorski, zmarły w Wiedniu, 
część swego majątku, po spłacenia ciążących nań 
długów, zapisał również na zakład nieuleczalnych 

Do urzeczywistnienia wszakże tych zamiarów 
jeszcze daleko.

Otóż wspomniana wyżej osoba, pełna najżycz 
liwszych uczuć dla śp. Gołuchowskiego, lecz nie
mniej gorąco współczująca z nieszczęśliwymi rzuca 
myśl by Wydział krajowy pamięć śp. Agenora ucz 
cił nie martwym kamieniem a wystawieniem do 
broczynnej jtego imienia instytucji, której brak rzu
cać mnsi ponure światło na całą społeczność. Słowo 
same nie byłoby wystarczającem, lecz w połączę 
nin z 12000 zgromadzonemi jnż w rękach hr. Ba 
worowskicj jakoteż z zapisem śp. Zahorskiego, na 
ten sam cel uczynionym, dozwala już wprowadzić 
w życie myśl zakładu nieuleczalnych.

Nie wątpimy, Że kraj myśli tej przyklaśuie a
1 rodzina nieboszczyka z radością ją powita.

Jesteśmy nawet pewni, że wielka liczba tych, 
co niepodzielając myśli Wydziału krajowego, usu
wała się dotychczas od udziału w składkach na 
pomnik, gorący weźmie w nich udział, gdy z po
mnikiem tym połączona będzie nlga dla najnieszczę
śliwszych z nieszczęśliwych.

W ten sp sób zamiar Wydziału krajowego 
nietylko podniosłą myślą ale i powszechnym współ
udziałem kraju podniesiony by był do wysokości, 
której pierwotny projekt w najszczęśliwszych nawet 
warunkach dosięgnąć by nie był w stanie.

* Od mieszkańców ulicy Sieniawskiej otrzymu
jemy znowu liczne skargi na stan jej fatalny. Li
czne wyboje i jamy narażają przechodnia na ka
lectwo, a wieczorem nawet i przejść nią nie po 
zwalają. W takim samym, jeżeli nie w gorszym 
stanie znajdoje się t. z. ulica Schodowa, którą prę
dzej by można nazwać źle utrzymanym rowem. 
Wiosna, czas najdogodniejszy dla naprawy dróg 
nadszedł, należałoby więc i o tych upośledzonych 
nie zapominać okolicach.

* Na rzecz kopca Unii Lube!, złożył w Admin 
Oaz. N aród. p. Henryk Janko 5 zł.

* Przedwczoraj około 11. godziny rano zawaliło 
się rusztowanie przy nowych oficynach domu p 
Grzywiuskiego przy ulicy Zimorowicza. Z ruszto
waniem spadło z wysokości pierwszego piętra czte 
rech robotników i trzech z nich odniosło lekkie 
uszkodzenie, czwarty zaś Grzegorz Więcław zranił 
się w głowę tak ciężko, iż musiano go oddać do 
szpitala. Rnsztewanie całe rnnęło, jak sprawdzono, 
z tego powodu, że Użyto belek starych i spróchnia
łych, które załamały się pod ciężarem pracujących 
ludzi. Przeciw kierującemu tą budową zarządzono 
śledztwo sądowo-karue.

* W miejscowości Słobodzie na Bukowinie przed 
kilkoma dniami ośmiu do dziesięciu opryszków, jak 
się zdaje Rumunów, w nocy napadło na dom wła 
śoiciela ziemskiego p. Jana Prunkula, a gdy tenże 
chciał stawić opór, złoczyńcy zadali ma kilka ran, 
poczem z żelaznej kasy zrabowali gotówkę i różne 
kosztowności w cenie około 5.000 zł. Dotychczas 
jeden tylko z rabusiów został przez żandarmów 
ujęty. Jest to mieszkaniec wsi TeszoUc, Konstanty 
Dan. (Przed kilka dniami podaliśmy o tym wypad
ku obszerniejszą wiadomość.)

Mianowania. Cesarz zam ian o w ał o b y w a
te la  ziem skiego  W ła d y s ła w a  h r. K om orow skiegó  
c. k. podkom orzym .

M in ister finansów  zam ianow ał n a d in sp e k to ra  
straży sk a rb o w ej L o n g in a  Dnńczewskiego ra d c ą  
Bkarbow ym  w k ra j . d y rek c ji sk a rb u  we L w ow ie.

P r z e n ie s ie n ie . Namiestnik p rzen ió s ł kon
ceptow ego p ra k ty k a n ta  n am ies tn ic tw a  Stanisława 
K w ia tk o w sk ieg o  z Sanoka do Sokala.

— Zatwierdzenie wyborów. Cesarz najwyź- 
szem postanowieniem z 3. kwietnia b. r. zatwierdził 
wybór Stanisława Klnckiego, emerytowanego c. k. 
kapitana i przełożonego obszaru dworskiego w Ko
zach, na zastępcę prezesa Rady powiatowej w Bia
łej, tudzież wybór ks. Kornela Mandyczewskiugo, 
gr. kat. proboszcza w Nadwórnie na prezesa, a 
Grzegorza Głuchowskiego, właściciela dóbr ziem
skich, na zastępcę prezesa Rady powiatowej w 
Nadwórnie.

San Carlo w niedzieli przez czas postu odczyty dla ludn, które 
w następującym odbyły się porządku : 10. marca
p. Zieliński „O płodozmiauie"; 17. p. Żebrowski 
„O szkodnikach polnych i leśnych*; 24. p. Górski 
„O uprawie i wyprawie lnu*; 31. p. Antoniewiez 
„O ziemi świętej"; 7. kwietnia p, Zieliński „O 
pszczelnictwie*; 14. p. Zagajewski „O zjawiskach 
napowietrznych".

Na posiedzeniu wydziałowem dnia 12. kwie
tnia r. b. zarząd Towarzystwa pedagogicznego u- 
chwalił złożyć prelegentom za czynny udział 
w odczytach i skuteczne przyczynienie się do krze
wienia oświaty, najserdeczniejsze podziękowanie w 
wyrazach: „Bóg zapłać". Od zarządu oddziału To
warzystwa pedagogicznego.

— G ró d ek  19. kwietnia. Staraniem tutejszego 
Towarzystwa pedagogicznego urządzono każdej

T A feraw  B u . i ostaL H a lB in d .
Ile wartości mają pogłoski pokojowe, rozpu

szczane przeważnie dla utrzym ania kursu pa
pierów tych mocarstw, które jak  n. p. Moskwa 
potrzebują za granicą zakupywać rozmaite przy- 
bory wojenne — przekonać się można najlepiej 
z tego faktu, że najbardziej interesowane strony 
coraz bardziej potęgują skalę swych uzbrojeń. 
O znaczeniu, jakie ma sprowadzanie pułków in
dyjskich przez Anglię, mówimy na innem miej
scu. Tutaj zaś podnieść musimy wiadomość, którą 
nam w tej chwili przynosi depesza petersburg- 
ska. Moskwa organizuje nową edycją 36 b a ta 
lionów rezerwy i 24 Bateryj. Ażaliż to ma na 
celu ułatwić czynność berlińskiego faktora ?

Doszczętnie zreorganizował się gabinet s tam 
bulski, i złożył się z osób zupełnie nieznanych 
pod względem politycznym. Na uwagę jeduak za 
sługuje, że Said basza dotąd nie wszedł do nie
go; ale też i dotąd posada m inistra spraw  we
wnętrznych nie jest obsadzona. O Sadyku, te ra 
źniejszym prezydencie tyle tylko powiedzieć mo
żemy, że znany on jest z tego, iż to właśnie za 
czasów kiedy on był ministrem finansów, i na 
jego wniosek, Turcja zawiesiła wypłatę procen
tów od swoich pożyczek. Do charakterystyki sy
tuacji w Stambule donoszą z Londynu, że Layard 
trzy razy nadaremnie s ta ra ł się o audjencję u 
sułtana, i za każdym razem nieprzyjęty został 
pod pretekstem, że sułtan jest cierpiący. Tym
czasem Layard posiada niewątpliwe dowody, iż 
rówuocześnie ajent moskiewski Onou kilkakrotnie 
wzywany był do dwom.

Potwierdza się dzisiaj, że Anglia rzeczywi
ście m iała odpowiedzieć, iż cofnięcie się Moskali 
od Konstantynopola, a wypłynięcie flóty angiel
skiej z morza Marniora nie uważa za ustępstwa 
kompenzujące się nawzajem. To też w Berlinie 
kursowała wczoraj pogłoska, iż „uczciwy faktor* 
dąży do tego, aby na czas projektowanej przed- 
konferencji tak Moskale jak i Anglicy cofuęli 
się tylko nieco dalej od swoich dzisiejszych po
sterunków, dla tego mianowicie, aby zasiadający 
przy stole przedkonferencyjnym dyplomaci mieli 
gwarancję, że podczas ich obrad do s ta rc ia  nie 
dojdzie. Ale naturalnie projekt ten tak  samo 
spełznie na niczem jak  i cała przedkonferencja.

Timesowi piszą z W iednia: Główna kw atera 
moskiewska jest bardzo niezadowoloną z prze
włoki z ewakuacją Szurali, W arny i Batumu ze 
strony Turków. M iał być sporządzony inwentarz 
dział i innego m aterjału wojennego, któryby mógł 
pozostać w ręku Moskali, i wedle zdania Mo
skali, Turcy za dużo czasu zadają sobie z ze
stawieniem i oszacowaniem tego inwentarza. 
Z drugiej strony mogliby także Turcy zrobić za
rzut, że Moskale nie spieszą się z wymianą jeń 
ców i z opuszczeniem zdobytych krajów, a we
dług umowy, wymiana jeńców miała nastąpić w 
całości, ewakuacja zaś przynajmniej częściowo, 
zaraz bezpośrednio po ratyfikacji trak ta tu  poko
jowego. A tymczasem dotąd nie powrócił ani je
den jeniec zniew oli moskiewskiej, a z wyjątkiem 
11. i 14. korpusu, które się przeprawiają do Ru
munii, ewakuacja wojsk moskiewskich ogranicza 
się na przewozie rannych i chorych. K unktator
stwo Moskwy jednak w wykonaniu trak ta tu  mo
że zualeść usprawiedliwienie w niepewności, ja 
ką będzie postawa Turcji w razie konfliktu po
między Moskwą a Anglią.

Według bardzo pewnych wiadomości, woj
ska tureckie koło Konstantynopola zgromadzone, 
liczą około 70.000, podczas kiedy w Gallipoli i 
okolicy stoi 17.000. S iła ta  sama jedna może 
zaważyć na szali, gdyby przyszło do starcia. O 
ileż zmieniłoby się położenie, gdyby nagle 70.000 
dzielnych żołnierzy otrzymał sułtan powróconych 
z niewoli, i wzmocnił tym sposobem swoją a r 
mię ! Chociaż sprzeczne są wiadomości co do te 
go, czy Turcy prowadzą jeszcze dalej obwaro- 
Tfania swoich stanowisk koło Maślaku i na 
wzgórzach bosforskich, to jednak tacy, co nie
dawno zwidzali te roboty, mniemają, że waro
wnie te są dosyć silne, by odeprzeć zamach. 
Ja k  się zdaje, w. książę otrzymał pozwolenie 
zwidzieć te fortyfikacje, i zw idził je rzeczywiście 

13. b. m.

Z Odessy piszą do Polit. Corr.-. Adlatus W. 
ks. Michała jen. adjutant Barańcow inspekejo- 
nuje obecnie wybrzeża krymskie i połndniowo- 
osjjskie, tudzież wschodnie twierdze. Zwiedza 
fijów, Odessę, Oczaków, Mikołajów, Sebastopol, 
vertcz-Jeni-Kaleh. W b&terjach pobrzeżnych 
caże przedsiębrać próby strzelan ia, niemniej do

świadczenia z przyrządami oświetlania.
„W arownie chersońskie kazano napraw ić i 

wzmocnić. Do obrony wybrzeży przeznaczone są 
cztery dywizje, złożone bądź z linjowych, bądź 
z wojsk lokalnych. Na wezwanie Semeki, ko
mendanta okręgu odrskiego zgłosiło się 812 mło
dych ludzi na aspirautów  oficerskich. W Miko- 
ajowie, Oherzouie, Kremeńczugu, Jekaterynosła- 

wiu i Pułtaw ic potwotzyły się jnż komitety do 
zbierania składek na sztyftowanie statków ka- 
)erskich. Nietylko rady miejskie subskrybują na 

to, ale i publiczność. Za zebrane pieniądze 
mają być w Ameryce zakupywane sta tk i kaper- 
skie. Miasto Mikolajew subskrybowało 50.000 
rs. na ten cel. Odessa więcej, a ziemstwa za 
mierzają połowę swych zapasów zbożowych ofia
rować państwu."

L o n d y n  2 0 . kw ietnia, ,,DaiIy  
News“ donoszą z Petersburga do 19. 
*>. m . P ropozycja  Niemiec, aby zada- 
niem  kongresu była rewizja tra k ta 
tów z r. 1 8 5 6  i 1871 została przyjętą  
przez Moskwę. A nglia zad odrzneiła  
ą i obstaje przy sw oim  w arnnkn  

poprzednim  (przedłożenie traktatu  
sanstefańsk tego).

„T im es” donoszą z P e te r s b u rg a : Mimo 
now ych tru d u o śc i rokow an ia  toczą się da- 
’ej. W edług  don iesien ia  „ S ta n d a rd a ” , książę 
Sdynburgski pozostan ie na raz ie  na m orzu 

Śródziem nera.
Londyn 20 kw ietn ia . P a n c e rn ik  „ In -  

v iocible;‘ o d p ły n ą ł do Dardanelów „Stan-



dard*' mniema, że jsżeli dalej potrw a mobi
lizacja okrętów wojennych, natenczas p ier
wsza rezerwa floty zostanie powołaną, do 
służby.

j;Times“ piszą: Jeżeli m edjacja Bisrnar- 
Ka nie będzie m iała powodzenia, natenczas 
będziemy mogli tylko ubolewać, że rząd 
moskiewski nie jest zdolny uznać postępo
wanie, dyktow ane roztropnością i wiernością 
dla trak tatów . Anglia nie chce upokorzyć 
Moskwy, i nie żąda żadnego prelim m arnego 
ustępstw a jakiejkolw iek m aterjalnej ko rzy 
ści. Anglia nie domaga się nawet odwrotu 
Moskali z okolic Stambułu. Żąda tylko u- 
znania głównej zasady, bez k tórej żaden 
kongres an i tra k ta t  nie może mieć pożytku. 
Niechaj Moskwa w jakiejkolw iek formie 
przystan ie na ten w aru n ek , a my będziemy 
kontenci. Jeżeli B. smark n e zdoła dopro
wadzić do takiej koucessji, natenczas kon
gres nie może się zebrać.

K o n s t a n ty n o p o l  19. kwietnia. Z a 
m ianowani: Ali basza prezydentem  rady
.stanu: Muuif effondi ministrem  oświaty, Mah- 
mud basza sprawiedliwości, Ohannes Cza 
mich handlu, Zuchdi efrendi ceł, Seid effendi 
listy  cywilnej. Said basza pominięty, a  m i
n ister spraw wewnętrznych jeszcze nie mia
nowany.

B e r l i n  19. kwietnia. Biuro „R eu tera"  
lodaje z Londynu: W iadomość podana przez 

„Echo*, jakoby się na przedkonferencję 
zgodzono, jest przedwczesna, jakkolw iek po
rodzenie oduośnych rokowań ma bezsprze

cznie pomyślniejsze widoki. A nstrja  czyni 
najusilniejsze s ta ran ia  w spraw ie konfe
rencji. D la usunięcia możliwości przypadko
wego starcia, ma się jeszcze przed zebra
niem przedkonferencji rozstrzygnąć przed
wstępna kwestja, a to j e s t : opuszczei. e
morza M arm ora przez flotę angielską i co
fnięcie wojsk moskiewskich z okolicy Kon
stantynopola w obręb mającej się dopiero u- 
stanowić linii dem arkacyjnej.

Wiedeń 19. kwietnia. B ukareszt od
cięty [przez M oskali, którzy go osaczyli; p. r.]. 
Po tajnem posiedzeniu podjęła Izba ro zp ra 
wę nad in terpelacją Fureulesca. M inister 
spraw zagranicznych oświadczył, że rzad 
zaprotestow ał przeciw okupacji moskiewskiej 
i że ajentowi rumuńskiemu Catargiem u polecił, 
ten fakt podać do wiadomości rządu angiel
skiego. Izba zawotowała porządek dzienny, 
w yrażając rządowi swoje zadowolnienie.

Ateny 19. kw ietnia. K roki nieprzyja
cielskie między greckim i powstańcam i a 
Turkam i w Tessalii zostały w skutek po
średnictw a Anglii zastanowione.

Petersburg 19. kwietnia. „Nowoje 
W rem ia“ pisze, iż Moskwa powita z rado
ścią zawarcie pokoju, jeżeli on zaszczytny 
porządek na W schodzie ntwierdzi, a  oraz 
w yraża nadzieję, że flota angielska będzie 
cofniętą.

Dziennik urzędowy ogłasza rozkaz for
macji 36 nowych batalionów rezerw y, k tó 
re m ają tworzyć 3 dywizje i 24 bateryj, 
podzielonych na 3 brygady.

Na przedstawienie m inistra spraw we
w nętrznych wydał car rozkaz zawiesze
nia na zawsze „Siewiernego W iestnika* dla 
jego szkodliwych dążności.__________________

Szach perski przybędzie inkognito 2 . , takowe nie zostaną zmienione przez te  
m aja do pogranicznego m iasta Djulfa, gdzie same m ocarstwa, k tóre je  utw orzyły, 
go hr. Menszykow powita. j Times donoszą, iż rząd moskiewski za-

P rzy  starciu z ludem w Moskwie r a - j  mówił w Sunderland 100.000 tonn węgli, 
niono 12 osób. i k tó re  naładow ane na szybko płynące pa-

P a r y ż  20. kwietnia. „ Jou rna l d e s ’rowce m ają być wysłana do portów bał-
D eoats“ konstatuje, że odpowiedź w „N ordd jtyckich.
Allg. Z tg .“ znaczy, iż Niemcom p rzede- ' K alkutta dnia 18. kwietnia. B rygadier 
wszystkiem o te chodzi, aby Moskwy nie jen e ra ł Ross, mianowany dowćdzcą korpusu 
uczynić niezadowoloną, i dodaje: To w ła ś - .ekspedycyjnego, odchodzącego do M alty,
nie chcieliśmy wiedzieć. Nie mamy nic wię-1 dzisiaj wń czór udaje się na miejsce swego 
cej do żądania. Pozostaje nam tylko, p ozbyć ' przeznaczenia. Ross obejmuje przytem  spe- 
się iluzji, k tórą telegraf od kilku dni u |i - |c ja ln e  dowództwo pierwszej brygady, Mac
łow ał obudzić w Europie. jPherson, dowództwo drugiej, major Watson,

„Liczne depesze z Petersburga, Berlina dowództwo kawalerji. a Prendergost dowódz- 
i W iednia po w ta rza ją , że położenie jest two saperów,
zadowalające, że dobre sku tk i pośrednictw a i 
Niemiec zaczynają się ujawniać, i że zebra- j 
nie się przedkonferencji zyskuje pewną pod
stawę. Kto umie czytać pomiędzy wier-

W  teatrso hr. Skarbka.
W niedzielę dnia 21. kwietnia 

PRZEDSTAWIENIE POPOŁUDNIOWE.
O godzinie 4tej po południa.

szami i osobliwie śledzi głosy niemieckich i j f a  d o c h ó d  S tó w . w z a je m  n e j  p o m o c y
moskiewskich dzienników, dla tego będzie j 
rzeczą oczywistą, że całe usiłow anie Nie- j 
miec nie zdąża do przywrócenia k o n c e rtu ; 
europejskiego, locz do przyw rócenia przy- i 
m ierzą trójcesarskiego, do zbliżenia na nowo] 
A ustrji do Moskwy, i do zupełnego izolo
wania Anglii. Zgłębiając optym* styczne 
depesze, któremi jesteśm y zasypywani, uj
rzymy w net, że Moskwa, A ustrja  i doranie- 
malny pośrednik pomiędzy temi mocarstwy; 
Niemcy —  w czułem porozumieniu p ra
cują nad odosobnieniem Anglii. Jeżeli ten 
rezultat będzie osiągn ię ty , to nie będzie 
zgotowany pokój. Anglia nie cofnie się. Bę
dzie ona m iała za sobą 100.000 Turków, 
50 .0 0 0  Greków, swoją arm ię i swoje wojska 
indyjskie, swoją podziwienia godną flotę i 
niewyczerpalne źródła posiłkowe —  nie li
cząc w to m ałych państew ek , którym  Mo
skwa ubliżyła.

Petersburg, d. 20. kwietnia. „Praw it. 
W iestnik" ogłasza rozkaz w. ks. K onstan
tego, według którego z rezerw y m arynar
skiej ma być powołaną potrzebna liczba 
soldatów dla uformowania trzech ekwipażów 
floty, a mianowicie dwóch w K ronstadzie, 
a jednego w Nikołt ewie1

djetarjuszów  galicyjskich.
Po raz. pierwszy:

Ojciec debiutantki
Komedja w 5 aktach z franeuzkiego.

PRZEDSTAWIENIE WIECZORNE. 
K o n k u rs  im . F redry.

Na dochód ubogich miaeta Lwowa.
Po raz pierwszy: '

SZCZĘŚCIA WALUSIAw
| Komedja w 5ciu aktach, polecona przez pierwszą 
komisję konknrsn dramatycznego lwowskiego imie 

nia Fredry.

V. M eaety.
Dukat helc&deraki , . ,
Dukat e u s n i ' . .  . ,
Napoleosdor . . . . ,
P sB p e rj*  rosyjski , .

rotjjtki *?«tray , 
Rubel rosyjski p tp isiw y 
105 Marek aismieokieh 
S rab ro  . . . . . . .
Ku oosy w e r - tb m  .

1
6 62
5 65 
9 69 
9 81 
1 77 
1 18 

59 50 
105 50 107 50 
105 25 107 25

Dr. J. liah l
(lekarz chorób gardła i piersi)

6 7 2 1
5  75  I 
9 79 f 

10 — }
l  g' Ji.w damia nmiejszem, ii  od dnia 26. kwietnia b. r. 
1 20!

60 5(

K U RS G IE Ł D Y  
WIEDEŃ 18

W IE D E Ń SK IE J, 
twietnia 1878.

godzina 2 minut 20. po południa. i

Losy kredytowe 160.— 
Akcje, fran.-aust. — .— . 
Unionsbank 57.50 
Nordbahn 1S8.- . 
Kolej Alfold. 112 - .  
Kolej Lw.-czer. 120.— 
Rndolfsbahn 112 25 
Węg. obi. p w zł. 65.— . 
Losy z r. 1864 135 50. 
Yerkehrsbank 94 — . 
Węg. galic. kolej 89.—  
Bankyerein 72.—  
Kolej Albrechta — .—  
Rosyjski rubel papier.1 19ł/».

Węgier, kred. 194 25 
Anglo-austr. 88.75; 
Kolej Kar. Lud. 242.50 ; 
Kolej Poludn. 69.— 1 
Kolej Elżbiety 165 25 1 
Węg. Nordostb 108 7f 
Węg. Ostbahn — .— j 
Galic. indemniz. 85 — . 
Kniej sitdmiog. — .—  j 
Losy tureckie 14 25 
Kolej Państw. 247 5C 
Losy węgier. 75.—  ’ 
Marki niemieckie 60 — j 
Renta węgierska —.-

(Tylko w jednej ezgści wczorajszego numeru 
drukowane.)

L ondyn  dnia 19. kwietnia. „T 'm es“ 
umieszczają następujący telegram  z P e te rs
burga: VY urzędowych kołach w ierzą w po
wodzenie pośrednictw a Niemiec i bliskie 
zebranie się kongresu. Poprzedzić go ma 
prawdopodobnie przedkonferencja am basa
dorów w Berlinie, k tó ra  postanowić ma
0 zaproszeniu m ocarstw na obesłanie kon
gresu dla rozw ażenia, jak  w skutek wy
padków, stworzonych trak tatem  sanstefań- 
skim, zn, enione być mają trak ta ty  z r. 1856
1 1871.

Spodziewają się tu z pewnością, że t a 
ka form uła w Londynie i w Petersburgu 
przyjętą bęazie.

Times sądzą, iż taka  propozycja B i- 
sm arka zdaje się usuwać trudności położę 
nia, gdyż m ocarstw a przyjąw szy zaproszeń.e 
przyznałyby, iż wymienione trak ta ty  tak 
długo uw ażają za obowiązujące, jak  długo

Początek o godzinie 7mej wieczó

P rzyjech ali dnia 20. kwietnia 1878.
HOTEL ZORŻA: J. hr. Dziednszycki z Za

leszczyk. A. Cielecki z Hadyńkowic. J. Żywicki 
z Biskupiec Melszt.

HOTEL EUROPEJSKI: Watzka z Rzeszowa. 
A. i K. Michalewski z Krownik.

HOTEL LANGA : H. Rasp z Brzeian. J. 
Wertheimer z Wiednia.

HOTEL ANGIELSKI : H. Kunz z Lipowiec. 
S. Skrzyszowski z Charsanowio. A. Kronholz z Ko
łomyi.

HOTEL KRAKOWSKI: W Śliwiński z War
szawy. L. Schulz z Brzeżau. G. Lehman z War
szawy. R. Kuss z Tarnopola. St. Sidorowski z 
Gołogór. .

HOTEL WARSZAWSKI: E. Fuller z Ro*-
dołn. J. Lewic1 i ze Stryjs.. K. Suchodolski z Grzy- 
małowa. St Ziembiński z Krakowa. M. Papara z 
Zubowmostńw. A. Skrzyszowami z Cboroatkowa.

HOTEL KUHNA : A. Teodorowiez z Stecowa.

Lwów,1 z Izby hsndloWfjj. 20. kwietnia.
I. Akcje za sztukę 

(bez knpona b.jżąpego ) zlr w t
Kolej gal. Karola Ludwika . . . 241 50 243 75

,  Ltyow.-Crturu. Jae»/ . . .1 1 9  — 121
'■auku Mp. ,v:łf. t»o 20*“ tir. 247 — 250 —

„ kred gal. p<- 2G0 złr. 
D. L isty  %mt. && 100

(tez kflp-.ła* bmąrstpo
W’j-

216 220

Pe®. g»I. S ęr. ii. 84 40 86 20
» . V 4 pr. Ą. * 79 36 80 15
* * ?■ i»ltź’*>.. •84 4(1 85 20

H; -ku bit. gal. 6 •■■r. 88 76 89 75
.\*Ł wł-.»le. -3 >r.

XII. •T.r/.ffs ba ;<X) f—
92 — 93 25

i»sś!xU5s:t. rolo % *
Au •??.» ś UnKówIay G"l 90 25 91 30
W . Obliffi %». 100 sfr,

„ , 84 9 ) 85 80
łrrfti- % t. 1878 pc 6 pr , * 89 5 ) 91 —

Lcśń taŻABta Kjslara* , , 14 — 15 50
20 - 22 —

Usposobienie: spokojne.
W iedeń d. 20. kwietnia 

p.*4shs 0. stise'. 45 *  -•.
kro i. 213 60. <■ o 88.75

i. , 2i2.50 Ecl'} — .—
Unionaoans —.—, *r 9 73*/»

Ospusobteaia ciche. 
g aS le , 'R .i® . io r« * 2 y to w eg c

Knpuje. Sprzedaje.
Listy zastawne oprócz ku

ponów 100 złr. po 84 50 85 —
Listy zastawne oprócz ku
ponów 100 iłr . po 79 25 80 —

Lwów d. 20 kwietnia 1878.

mieszkań będzie

przy ulicy Jagiellońskiej 
pod liczbą 2 ,

w domu, w którym się znajduje sklep p. Steifa.

1878

& 0 3 m w \  

PORTLAND CEMENT
oraz najlepsze1408 1—0

1

5°/„ 

4%

BELGIJSKIE SMAROWIDŁO
do żelaznych osi

utrzym uje zawsze świeżo na składzie

August Schellenberg
w e  L w o w i e .

P o c i ą g i  k o l e j o w e .
Odobodzf ze L i r « h :

DO KRAKOWA: o godzinie 11 min. - 3 przed północą 
(pociąg pospieszny); o godz. 4 to , 40 rano (pociąg i 
osobowy),’ o godz. 4  minut 45 po południu (pociąg 
mieszany;.

DO CZERN‘OWIEC: o godzinie C. minut 25 rano (po
ciąg pospieszny); o godz. 11 minnt 25 wieczór (po
ciąg mieszany) j o godz. 12 min. 30 z południa (po
ciąg mieszany).

DO STANISŁAWOWA: (na S try j): o godzinie 6 minnt 
35 rano pociąg nr. 1).

DO PODWOŁOCZYSK: (z głównego dw orca): o god 3 
min. — rano, (pociąg pospieszny); o godz. 10 min. 37 
wieczór (pociąg osobowy/, o godz. 1 min. 45 w po
łudnie (pociąg mięszany).

DO PODWOŁOCZYSK: (z Podzamcza): o godż. 11 m 4 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 12 m. 11 w po
łudnie (pociąg mieszany).

Przychodzę do Lwowa:
Z KRAKOWA: o godzinie 5 minnt 30 rano (pociąg po

spieszny); o godz 9 m. 2 5 wieczór (pociąg osob.wy); 
o godz. 10 m. 35 przed południem (pociąg mieszany '

Z STANISŁAWOWA: ina Stryj): o godzinie 9. m. 3 
więczór (pociąg nr. 2).

Z PODWOLOCZYSK: (na dworzec w Podzamczu): o go
dzinie 2 minut 54 rano (pociąg osobowy) o _odx. 3 
m. 8 popołudniu ^pociąg mieszany),

-••uŁ s itfsw aia

N A D E i J L A l T E .
Ja*óbowi Miletowi w Dąbrowie pod Tarno

wem ukradziono z zamkniętego kufra między 15. 
a 18. kwietnia 1878 następne papiery warto
ściowe

Akcje kolei Lwowsko- Czerniowieckiej po 
200 zł. Nr. 79439 78856 27847 90986 69369 
69370 16152 96529 83673 83671 96772 23057 
69367 86300 80574 68679 82818 25283 2^845 
107221 82971 91165 108539 108541 107223 
108540 107222 87151 96889 96360 96526 83672 
108548 69365 27S48 38392 90816 38452 69368 
96527 90985 69366 108542 90984 108543
108545 108546 108544 69361 108547 102592
80592 80575 111432 69364 102593 69362 69363 
90982 90983 96528 z kuponami 1. listopada
1878 płatnemi.

5°/0 Obligacje intiemnizacyjne zachodniej Ga
licji : 2 sztuk na 1000 złr. Nr. 6806, 12617, je
dną sztukę na 500 złr. 1965; 4 sztuk na 10G 
złr„ Nr. 16144, 7546, 22177, 23212.

Obligacje indemnizacyjne wschodnio-galicyj
skie: dwie sztuk po 1000 złr. Nr. 8042, 120? L, 
i jedną sztukę na 100 złr nr 8714.

Państwowe węgierskie obligacje -olei wscho
dniej po 1000 złr. Nr. 06716, 06711, 06712, 
06713, 06714, 06715, 06717,06718,06719,06720, 
.06721, 36722, 06709, 06710,06724, 06723, z kupo
nami 1. stycznia 1879 płatnemi.

Obligacje długa państwa z r. 1860 po 100 
zł. serja 2692 wygrana 13 I do 36 z knponen 

stycznia 1878 płatnym

JST a d o s ł a n .
Czasopismo Der Sport głńwny organ, poświę

cony interesom ch«wu koni, pisze o c. 1 sprzyw. 
płynie uzdrawiającym c. k. liweranta Franciszka 
Jana Kwizdy Płyn ten zaleconym może b*ć do
niych w rozmaitych wypadkach, tak w celach le - ; L 8tycznia 1878 płatnym Serja 2692 12 V do 
czniczych jak i dla zachowania zdrowia, w ogóle, 35j ser 9152 16 n  do 36 ger 26g4 9 I  d<) B(j
zawsze gdy -  .e o działanie wzmacniające i zła- j ^  2684 6 y  do 36 z kuponami 1. stycznia 
godzenie. Przy częBtem używaniu koni zaleca siq i yg79 nłatnemi
n n n w m n n i o  n F i r n u w i  4-mwi m  n f n n i A  wa>* n « n i* A f in n  n n ,  A

Losy kredytowe po 100 zł. sztn k a: ser.omywanie płynem Pm  w stanie rozpuszczonym 
przednich zwłaszcza części ciała od krzyżńw aż do 
kolan. Przy napnchnięcin żył itp. należy nży wać 
okładów, które beznstannie zwilża trzeba płynem, 
a w cierpieniach reumatycznych płyn ten bardzo 
się okazuje skutecznym przy wcieraniach. Konse
kwentnie i stosownie nżyty płyn ten w wielu wy
padkach świetne daje rezultaty. Płyn ten winien 
obok arniki i maści kopytnej znajdować się w każ
dej stajni. _____ _______________________________

3440 Nr. 1. Serja 2887 Nr. 73. Serja 169 Nr. 
46. Serja 3338 Nr. 99.

Ostrzega się pn»ed nabyciem tych wymie
nionych papierów, albowiem obok dochodzenia 
karnego zarządzono amortyzację takowych.

Jakób Majer Milet.

EKSPEDYTOR
znajdzie umieszczenie przy poczcie w L n -  
Z a n a c h .  Kancjonowani mają pierwszeń I 
titwo. 1—3

__________ B a r  h n i c k l ,  poczmistrz.

Injectio organiąue
J. W. Becka w Poznaniu

leczy w krótkim  zae e choć najza- 
starzalszą rzerzączkę flaszka 1 zł. D o
stać można w głównych składach na 
Galicję u pp. aptekarzy Z. Rnckera 
we Lwowie i p. SI alskiego w Podgó
rzu p. Kraków, w W iedniu F. W eisa 
Tuchlauben 27 w ap t. pod Murzynem. 

23-iS 1 - 3 ____________ ___________ _

BI

A  P T E K A  
pod Rzymskim cesarzem 

„ T y t u s e m 6*

T. Torosiewicza
toe Lw ow ie p rzy  ul. Czarneckiego 

ntrzymnje na składzie

PROSZKI Dr. CANEAU
przeciw

gośćcowi i  reum atyzm ow i.
Proszki te  wszechstronnie wypró

bowane są  najpewniejszym i nieza
wodnym środkiem, przeciw g O n ć- 
eowi i reumatyzmowi każde
go rodzaju, a  najdotkliwsze bole le
czą w przeciągu 24 goózin.

Przy zażywanin tych proszków 
oddawać się mogą cierpiący zw y
kłym zajęciom 1527 3 3

Proszek zaw arty w kapsułce z 
optatks wraz ze sposobem użycia 
kosztnje 1®  c t .  — Do zupełnego 
wyleczenia się z najnporczywszych 
cierpień reum atycznych , potrzeba 
80 do 40 proszków.

WGT Niezawodne “W
najsilniejsze piekarskie

DROŻDŻE
prasowane 2083 6—8 

5=55 po zł. 1.20 k ilo -------
poleca handel

St. Markiewicza
we Lwowie, w -m k n  1, 42.

F ilo lo g
hió yiąey po ■‘ranenzku i niemieckn, mo 
;{ący udzielać i angielskiego przyjmie za- 
taz posadę nanczyciela oomow. Bliższych 
Szcza ólów ndzieli W ny dr. Ciesielski, pro- 
ftso r wszecbuicy we Lwowie. 2363 1—3

W e  w torek dnia 3 0 . kw tetula 1 8 7 8  r.
odbędzie się

Siódme nadzw. ogólne Zgromadzenie5
czionków Towarzystwa zaliczkowego w Drohobyczu

stow. zarejestr. z n’“Ograniczoną poręką.
P R O G R A M :

zatw ierdzenie wyboru dyrektora Towarzystw a a ewentualni* stw ierdzenie wyborn 
zastępcy członka dyrekcji lub wybór jednego członka Rady ńadzorczej.

Rada nadtorcza, Towarzystwa zaliczkowego to Drohobyczu, 
stow. zarejest. z nieogr. po^eką.

O
£=)
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P J R T L A N D - C E M E N T .
wyrobu krajow ego

W. StrnszKiewlcza 1 B. D lo p sz o is K ie i
Dolina, st. kol. arcyks. A lbrechta,

równający się dobrocią wyrobom zagranicznym, używany od 
lat _i!!ru przy kolerach Krajowych i inuych większych bu

dowach, a na rok i878  zakupiony do budowy

2X̂ ’ gmachu sejmowego. *53je
Cena loco Dolina aj. 5.50. loko Lwów zl. 6.50.

Dzisiaj- transport nadszedł, do sk ła d n  k o m iso w eg o

J a n a  S c h u i i i a n n a
plac M arjackl 1. 9 . 2352 2—3

Cenniki, wskazówki użycia i próbki, na żądanie franco.

P O R T L A N D - C E M E N T .

e n
I z :
w

w
o

I

EH
O
P h

Kantor \ 7miany
c. k. uprzyw. galic.

akcyjnego Banku Hipotecznego
kupuje i sprzedaje 

wszystkie efekta i monety
pod warunkam i najprzystępniejszem u

O a|* L I S T Y  h i p o t e c z n e ,
które wedłng prawa z dnia 1. lipca 1868 Dz. PP, XXXVIII. N. 93, 
i najw. post. z dnia 17. grudnia 1871, mogą być użyto do loktwa- 
uia kapitałów fn dnszowych, pupilarnych, kaucyj małżeńskich wojsko
wych, na kaucje służbowe i wadja — są w tymże kantorze do nabycia.

t f C -  Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezwłoesnie 
po kursie dziennym, bez doliczenia prowizji, 2173 7— ?

 ̂ v S k ł a d  m a s z y n  j
^ 1 narzędzi rolniczych

1 S S H A ,  8ZELI8KIGGO jj
X  we LW OW IE ulica M -:era Nr. 7
^  p o l e c a  • n a  s e z o n  w i o s e n n y :
W S l c w n i k l  s z e r o k o r z u t n e  nowszej konstrukcji z osią poprzeczną. k  
2  S i e w n i k i  r z ę d ó w *  S a c k a  ołjmne z lekkości i trwałości, * ^
w  P ł u g i  S a c k a ^ I t a j i  >1 odznaczone na w ystawie krajowej w roku 1877. ^
W P ł u g i  Y i d a t s a  w 5 gatunkach do wszejkie] orki od 6 - 1 2  cali. W-
2  P ł u g i  Z n g m e i e r a ,  podgłębiacze H o r s k i e g o ,  extj rpatory, brony ^  

skośne i łańcuchowe, piewaczc, obsypywacze itd. 2218 5 — ?
^  Oraz i warstal reparacyjny. h

5Z5S5 JZSESESZHSESESHSEHiSSKÊ

1 KARTOFLE BO ,MUMIA,
Odznaczona na krajowej Wystawie we Lwowie jedynym w tym dziale 

przyznanym m e d a l e m  z a s ł u g i
pierwsza Krajowa produkcja nasiennych 

ziem niakó w
rozesłała z gazetami CzaS i Gazetą Narodową swoje tegoroczne bo- 

AŻ gato illustrowane ceuniki. Kto z t>p. gospodarzy tychże gazet nie pre- 
u  numeruje, lub tez cenuika nie odebrał, a raczy się interesować pro- 
n  dukcją ziemniaków, zechce łaskawie zażądać kartą korespondencyjną 
Th cennika n podpisanego, a takowy odwrotną pocztą bezpłatnie i franco

przesianym mn zostanie. g
Zapas wszelkich doborowych gatunków znaczny, a pora do roz

syłki i sadzenia obecnio najstosowniejsza. 2357 2—6
Adres na listy: A dam  Tański w Krakowie, dom J. N. Waltera. £

środki, znane apteki pod Je -  j 
j  leniem w W iedniu  na Kohl- j 

m arkt p. W . Twercly.

BROSZEK DAMSKI j
| b -.ły lnb różowy, zupełnie nie szki 
I d wy, nadaje w jednej chwili deli

katną cerę pudełko 50 centów. j

Ziółka gośćcowe !
I z cudownym skutkiem używane w ! 
t cierpieniach reumatyzinowych, gość- j 
I cowych, zapaleniu stawów itp. pole- ( 
I ca się najsumienniej każ dem n cier- I 

piąccmu. Paczk- 50 centów. I

Spiritus przeciw molom j
niezbędny i najlepszy i "dek chro- | 
niący fn trą, suknie, meble i t. p. od 

móli. F laszka 80 ct.
K A D Z ID Ł O  P Ł ¥ N I E

ESTERHAZEGO
K ilka kropel puszczo -ych na gorącą 
p ły tę , odświeża dov ietrze w mie
szkaniu wydając najprzyjem niejszą 

woń. F lakon 80 ct.
A R O M A T Y C Z N A  

H P A S T A  d o  z ę b r t w
jO wypróbowana jako najodpo“ iedniej- 
— szy i najlepszy śiodek bardzo przy- , 

jem nego s m a ju , do czyszczenia i | 
konserwowania zębów. Słoik zł. 1 .20 .1

w: ąc we Francji i śn g lii , wydoskonaliła 
i 9 w języku francuskiu i „ngidskim , szu
ka posady na damę io towarzystwa w po
dróży za granicę, lub w krajr io  nan i i 
konwersacji języka angielskiego. P rak ty 
czną jest tak ie  w robotach ręoznych. Bliż
sza wiadomość n pp. Bojarskich orzy nlicy 
Ormiańskiej nr. 23. 1 - 8

Młoda Polka,

K aw ale r,
mający 5r  zlr. m’esięcznie, pragnie wejść 
w związek małżeński z panną ; życząca 
racz* być m przechadzce n niedziele i 
święta na W ałi i hetmańskich przez maj 
i czerwiec o i  godz. 12. do 1. 2269 2—7

W  mieście powiatowem Jaśle,
w dornn piętrowym, będącym w ła 
snością Rady powiatowej, w rynka 

głównym, są od 1. lipca b. r

do wynajęcia lokale,
mianowicie: r e s t a n r a ł j a ,  
kieruia i sklep handlowy
wraz z pomiegzkaniami. O bliższych 
wa mkach dowiedzieć się można 
w binrze Wydziału powiatowego.

2367 1 - 3

$

JBCS5* Skład dla Galicji i 
| w aptece Pr. Jamrógiewi- Sj 
[cza w Tarnopola. c

2187 7—12 E
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Pierwsza pracownia Krajowa
maszynowych

WYROBÓW
pończoszkowych

Elizy Heydenreich i Sp.,
pc ca -zanownej Pnbliczności, pc cenach fabrycznych i stałych, "yroby i baweł
n y : potendorfskiej. francuskiej, estram" dnry - vicognia, peruviany i merinos 'b iałe j, 
kolor, iwej 1 c h t n ć ; z nici: i raj owych, alzackich i tak zwanych królewskich w 
najlepszym p»*nnku; z wełny berlińskiej, saskiej i wiedeńskiej; z półwełnj 1 z 

, . przędzy mieszanej, <; lnu i bawełny.
Zamówien i  przyjmują "ię w pra< owni, przy ulicy Jabłonowskich nr. 7 (plac 

Jabłonowskich).
Przyjmuje się takz^ pończochy i szkarpetki do podrabiania, ale tylko ręczne 

lnb maszynowe, to • est niezszywane. . .
Przy zamówi* :ach listownych na pończochy, letnie gamasze, -podnice i inne 

przedmioty, należy dołączyć dokładną miarę w centymetrach.
Zamówienia sklepowa otrzymują pewien rabat. 2242 2 —4

Pracownia poszukuje nczeuuic.

P r z e z  Jego c e s a r s k ą  Mo ś ć
Franciszka Józefa I.

odznaczona wyłącznym przywilejem

Trucizna na szczuiy.
jest prawdziwa do nabycia: 

we LWOWIE u pp. K. Iskierskiego, 
J. Beisera, Z, Rockera, p. Mikola- 
scha, w STANISŁAWOWIE u Ste- 
chora v. Bebonitz; w KRAKOWIE 
u p. R. Jawornickiego. 2200 9 -9 

Cena sztu ki 5 0  ct.

Miejsce lecznicze f

HŁEIGHEHBEBG
w  S t y r i i ,

stacja Feldbach zachód, kolei •-ęf,iei.
Otwarcie pory d. I. maja.

Zamówienia na wody i pomieszkania 
do dyrekcji w Gleicuenberg.

J 1918 2—1

Oficjalista prywatny
poszukuje D f t r ą z y f  de dzieci m a
łoletnich, osoby umiejętnej, prawej, s ta te 
cznej, moralnej i bez żadnej pretensji o 
sobie, któraby z prawdz:wem zamiłowa
niem zajęła się wychowaniem i Drowadze- 
'.ijin , a także nauką dzieci, języka poi- 
kieg^, niemieckiego, oraz wszelkich robót 

Jamskioh i krawieczyzny Osoba, będąca 
ukwo'itikowaną do wyż wspomnianych przed
miotów, woie napisać listownie warunki 
umiarkowane, stosownie do teraźniejszych 
czasów krytycznych, a ta tże  miejsce po- 
byti i dotychczasową czynność, imie i 
nazwisko prawdzi vo, a  może otrzymać za
raz miejsce. 2364 1—1

Adres: F .  S r o k o w s k i ,
: ‘ar.- Iliady na folwarku Gy- 

kuija, poczta Brody,
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Edward Gebhardt we Lwowie,
Skład porcelany, szkła i fajansów,

poleca w ie lk i w ybór 
S E R W I S Ó W  S T O Ł O W Y C H

do kawy, herbaty i mycia
Koszów na owoce i ciasta. 

W A Z O N Ó W  i D O M I C Z E K
na bu, ety i kw iaty w najnowszych fasonach i doscni-ich. 

S z k ł o  k r z y s z t a ł o w e  szlifow ane, cienkie (M onsliri). 
S e r w i s ó w ,  S * k ł »  „ wo ł o we g o  

do wina, likiem, piwa i ao toalety 
B*~ po n a jta ń sz y c h  cen ach . ~uO 22®  d—?

Iw on ie/
Dnia 15. kw ietnia pod nadzorem le

k arzy  zdrojowych dr. Swirskiego 
dr. Dębickiego rozpoczęto nam łu ia- 
nie flaszek wodą Iw onick, Rozsyłanie 
wody. soli i łc t  nastąpi dnia 23. kwie 
tnia. Wszelkie zamówienia przyjmuje, cen 
ni ki i bręezury rozsy ła  franco.

Narząd zdrojowisk,
2366 l- -3  w Iw oniczu.

D esinfekcjja
je s t  jedynym  środkiem zapobiegają
cym zarazie  i choroboir nagminnym 
tak  u ludzi, jakntez u zwierząt. 
W szystkie środki ku pn.sprow adza
niu desiufekcjl jak o t : K w as
k arbolow y surowy i czysty, 
wapno ka-bolowe, m ydło  Kar
bolowe, siarkan żelazawy itd . 
na sk ładzie  u 2058 2—?

Piotra Mikolascha 
we Lw ow ie.

W Y C H E R A
Lwów, ul. Grodeeka Nr. 47

poleca na nadchodzący sezon wiosenny:
Siewniki szerokorzutne z osią poprzeczną i bez tej 
Siewniki rzędowe lekkie nowego modelu.
Plagi własuego wyrobu, dwojakiej wielkości całkiem 7, kutego żelaza, 

które powtórnie na w ystawie krajowej pierwszą nagrodę otrzymały. 
Brony, 1 iltywa»ory, liyblarnie d łąk, pompy, sikawki, 

tudzież M. H o f h e r r a  najnowsze patentowaue kieraty, mło- 
carnle i nowo patentowane dawno pożądane w jalnie, R. 
H o r n s b e g o  i S y n ó w  locomob le patowe, uilocarnie itp.

Cenniki gra tis i fra: ko.
Reparacje maszyn uskutecznia jak  najdokładniej i oblicza 

ja k  najtaniej. 2265 3 ?

Do pana Franc szka WilLelma
aptekarza w Neunkirchen.

We Wiedniu, dnia 13. maja 1876 r. 
dc sporządzania W ilhelma ułnpku z ziół góry Sckneeb rg, zioła 
v  skutek Zawierających w sobie części, składy rozmiękczające

Pierwsze austriacko - szląskie
T O W A R Z Y ST W O

łupkowych łomów
(Schiffer -  B ruch l 

powierzyło niżej podpisanemu

S k ła d  d la  G a lic fi
zaopatrzony w wyborny materja ł, słniący | 

do pokrywania dachów. !
Równie? przyjmują i wykonują się po

krycia blachą cynkową lub żelazną, asfal
tową tekturą, angielską asfaltową bibułą, 
ogniotrwałe nawet na starych gon tach , 
których zrywać nie potrzeba. Warunki i 
ceny są umiarkowane z rękojmią dziesięcio
letnią. 2215 7 - 2 0

Pokrycie tek tnrą  ogniotrwałą n ie prze
nosi kosztów pokrycia gontami.

W . R ab in ow icz, 
A d r e s  . W Krakowie we własnym 

domu, L 107 ulica Wałowa.

N ajnow sze i  najgustow niejsze

SZALIKI damskie, 
Naszyjniki, medaliony^ 
B r o s z e ,  

K O L C Z Y K  jf/S ?
I Bransoletki

G iatf de Lunę f  $
Y 7ieil or

I r is

E n  - tous - cas

P a r a s o l e  ~

zupełnie świeże 
z P a r y ż a  i z W i e d n i a

w wielkim, wyborze.

P a r a s o l e

Kałamarze
m a g ic z n e

nie wymagające wcale 
atrament t 

z poręczeniem całoro
cznej trwałości 

po cenach dotąd 
niepraktykowanych 

od 30 ct.
p o c z ą w s z y .

Używane 
odznaczają się 
aromatyczne.

Nadają one Wilhelma uiopkowi z ziół góry Schneeberg tych leczniczych sił. 
które w wielu wypadkach ze skutkiem używane były na wszelkie choroby orginów 
oddechowych, co niniejszem stwierdzam.

E d w a rd  F en z l m. p. 
c. k. radca rządowy, kawaler o- Jeru Anny II., komandor wlas. kr. off. 
meksyk, kawaler lira z chr. >rg belg. L. O. pł. i medycyny ar. zwyczaj
ny, profesor botaniki na Wszechnicy we Wiedniu i dyr. butan, ogrodu, 
członek akademii umiejętności i wydziału filozoficznego we Wiedniu, 
wiceprezydent Towarzystwa ogrodniczego we Wiedniu, adjunkt ak. Lcop 
Car. i członek honorowy kilku towarzyitw  uczonych w kraju i za gra
nicą, rzeczywisty członek klasy matem przyrodniczej ces. akademii u- 
roiejętności, dyrektor botanicznego muzeum nadwornego, dyrektor uniw. 
ogrodu, dyrektor c. k. gabinetu botanicznego Hofburg 1. we Wiedniu 

Wilhelma ulopek x iiót góry Schneeberg, według stwierdzenia! 
najznakomitszych lekarzy okazał się nadzwyczaj skutecznym w następując,, cli choro
bach, to : przeciw z a p a le n iu  g a rd ła , kasz low i, ch rypce , g ry p .a , k a ta ro w i, 
s ła b ie u iu p ie rs io w e m , zaflegm ien iu , c iężkości w o d d ech au iu , k łóci u w b o k u , 

kokluszow i i początkom su ch o t.
Cena flaszki wraz ze sposobem użyc:a 1 zł. 25 ct. w. a.

Ochronne dla Austro-W ęgier i Niemiec. 1261e 3—6
Jodynie prawdziwy do nabycia u

Franciszka Wilhelma, aptekarza w Neunkirchen we Wiedniu,
gdoie z zamówieniami udawać się należy.

Również do nabycia w uastępujących miejscach:
Prawdziwego ulopku tego można także dostać ty lk o  we Lwowie: w aptekach; 

pp. Zygmunta Ruckera, Jakóba Beisera, K aliksta Krzyżanowskiego, kup , W. Mar-' 
jszalkleszicza, w Bielsku G. Zabystrzan apt., w Białej Józ- f Turnus, w Brzeżanacb 
iu. Fadenhecht, w Bełzie Adolf Gross aot., w Brodach M. S- Pranzos, w ^  isku Eug.j 
jWysoczański apt. w Bursztynie Jan Klimke apt., w Czeruiowcacli Józ. Golichowski; 
apt., i Ig. Schnirche, vż Ciężkowicach Prane. X, Zopoth apt., w Drohobyczu Lud. Dn-I 
brzyniecki apt., w Horodenee M. Arentowicz apt., w Jarosławiu J. L. Wisłocki apt. j 

A. Bohuss apt., w Krakowie Józef Trauczyński apt., w Komarnie A. Euiperl. 
spadkob., w Kołomyji Mordko Bolchower i E. S t n/.ol apt., w Kolbuszowie Pr;.nc., 
|Buezek apt., w Kopeczyńcacli A. Znamirowski apt., w Lipniku (pod Białą) E. Soka, 
ski apt., w MonastrzyKacb W ład. Żarski apt., w Nowym Sączu W. Filipek apt,., w 
^adowcach Albert Decani apt., w Skawiuie Karol Mayer apt,, w Stanisławowie Eerd 
Stecher apt., w Stryju J. Zgóraki apt., w Tarnopolu Fr. Jaiurogiewicz apt., w Ula
nowie J .  Wroński apt., w Ustrzykach Jul. Riedl apt., w Wiśniczu H. Mark:ewicz 

[apt., w Żurawn! Józei Tomaszewski apt.
:\ T Publiczność raczy wyraźnie żądać „ W .lhelm s Schneebergers Kro ter- 

\A llopu, gdyź takowy jedynie jes t przezemnie wyrabiany a pod nazwą Juliusza B itt 
nera znajdu ący się w handlu ulopek ziołowy, jest r.i, godzi weui naśladowaniem, przed 
którem ostrzegam.

2 t o k l a d  l e c z n i c y

p Momjnie pod Stryjem
pod kierownictwem Dr. Zygmunta Dzikowskiego.

Od t.wowa o 4,/sgodziny drogi koleją żelazną odległy; stacja kolei Arcyksięcia- 
Albrechta 'u>. przy samym Zakładzie. Z iklad na wysokości 1500 itóp  nad p iw ie.i. 
morza. Górska urocza okolica. Wysokopienne bisy drzew szpilkowych, ożywcze bal
samiczne powietrze, szczególniej dla leczeń powietrznych (Luftkuren) zalecające się. 
Obszerny ogród i rozległy park leśny

Wszelkiego rodzaju leczeni i d y je te ty c z n e  chorób przewlekłych, zwłaszcza 
chorób  p ie rs io w y ch  (chroniczn; cli katarów, płuc, oskrzeli- i żolądk-iwo-jelitowycb, 
dalej suchot i gruź icy plac, tudz eż upoiczywej bledn cy (Chlorosis) i nieiiokrewno- 
ści (Anaemia) z przyc-ya rozmaitych, wed:«g metody używanej w G o rb e rsd o rf, 
Davos i  A u s s e ;  leczeni* mleczne, .żełyc.-.na i kumysowe. Wziewaluia. Liczenie 
(pneumatyczne) powietrzem zgęszczonem i rozr edzonem za pom-cą aparatu profesora 
Waldcnourga. Wszelkiego rodzaju kąpiele ciepłe i zimne. Kąpiele słone i igliwiowe 
(Kicfernadelbiider). Ł aźn ia  p a ro w a  i kąpiele parowo balsamiczne. Natryski ituiz.it) 
wszelkiego rodzaju wzorowo urządzone. Wszelkie urządzenia dla leczoń bydrjaty- 
cznycb i k u le l i  lekarskich. Zimne kąpiele rzeczne.

Wszelkie wody lekarskio krajowe i zagraniczne w zapasie.
Lekarz, wszelkie środki pomocnicze i przyrządy lekarskie w miejscu.
Uzdrowisko to (Sanatorium) po raz pierwszy w kraju naszym urządzone we

dług wszelkich wymagań +egoczosiiej umiejętności, na wzór zagranicznych domów 
zh-owia, w myśl wskazówek kom s ji ba lneo log icznej k rakow sk ie j, zapewnia cho
rym wszelkie inoźebne wygody i wzorowe urządzeń.e b-lneotechniczno.

Chorzy otrzymają w Zakładzie mioszkanie, usług: i stół za ceny umiarkowane.
Zakład otwarty stale począwszy od dnia 15. maja 878.
Stacja telegraficzna i poczta w miejscu
Bliższych szczegółów udziela pod względem lekarskim ; dr. D zikow sk i, poi 

względem ospodarczym: Z arząd  Z a k ła d u  leczn iczego  w  M orszyn ie  i łmudel 
V\. B  S ti l le ra  w e Lw ow ie. 2349 I —?

R o z n a w a 66
Otrzymał i poleca względom szanownej Publiczności.

- b» Magazyn nowości ^as
K aczanowskiegoW.

Towar wyborowy.
w hotelu Angielskim

Ceny ja k  najnmiarkowańsze.

*9
k lim atyczne m iejsce knra»  

cji żętycą w Mi irawii,
■naao i sław iono ofi fiawien daw na a  powodw 
•w oj wybornej ik t i e e c n t i e i  w  ik i r tk a c h  ta b e r-  
knltcanycb i  a skrofulicznych. chorobach k a ta ra l-  
nyoh organów eddeehow yeb i traw ien ia , niedokrew - 
noaci T b ład acaee , e ieh o teo i, ełabościom  k rtan i 
i eeres . nerw ow ej a a ta ie ,  p rsy p ad to i ciom p łaco 
wym itp . e tw ie ra  eoroetn io   ̂ m m i i  1 5 . m a j* *
P r t w d s i w n  i*jtjcm. o w cza  a  ga r  Ea.dgoi«ses7 f w y 
b o r n y  k l i m a t ,  po łożen ie  oa łon io ne  la aam i  s z p i l 
k o w y m i,  p y s sn e  p a n o r a m ?  K a r p a t ,  r o s l e ^ ł y  p a r k  
p r a y  rz e c e  B ec zw ie ,  w  p a t rąg i  ob f i t a jp e e j .  a p a r a 
ty  p a e n m a ty c z n e ,  kam y a ,  a»k  z io ło w y ,  s k ł a d  w£d 
m in e ra ln T cb  , k i p i e l e  i in ba lac jo  w s z e l k i e j #  r o 
d z a ju .  K n r a c je  n y  ri.i ty czn a .  P a b l i c z n a  a p t e k a .
L  k o m fo r t em  z r z ą d z o n e  m i e s z k a n i a ,  ho te le , r e 
s ta u r a c je ,  n o w y  a z k ł a d  k i r a c y j n y  p o łą czon y  ko-

« z ‘e i n i a .  » r j p « ! j « t i n i i  k . i . t t k . i  Łaźnia parowa, zimne i ciepie łazienki, tusze, kaptele
ń q h ^ < i U M i n  **PrarY" «■. k. ÓJiJd*0*- s o s n o w ®’ Iweniekie solne, żętyczne i żelazne. Zsrząd j lec-a te nk - 
ca to wy i telegraficzny. Codziennie 2 razy przy-‘tylko co do wygody, ale i pod w^gle« leni h y g ien iczn y m  z a p e łn ię  odpow iedn io  
c k . d n  p o c i t i ,  « i j  f u i a ż c r s k i *  do  b l i s k a  p«- ' n r z a d s o n e  k ą p i e l e ,  jak n i e m n i e j  Z a k ł a d  l e c z e n i a
lozoDej s t a c j i  k e l e j i  potDocnsi P » h l .  O k a a j e  i d o -  ,  • . *r  . ’ . ■*• - ■ ■ K i a  M a r ł .  B il l  W R o ł a a .  . .  ł- czerwca otwarty zostanie.

S  i  L O P I J i Z J f A  ^
i nader m iłe i przyjemne, o 6 mi. oi. Czernioi/iec oddalane ustronie wraz z doskonale 

urządzonym zakładem kąpielowym.
Ż ę t y c a  o d  d n ia  1 S , m tą ja  b . r,

£ażnia parowa, zimne i ciepłe łazienki, tusze,

wóz p a k u n k ó w  d o s t a r c z a  
B r o a t n r y  o z a k ła d z i e  w e  w s z y s t k i c h  k s i ę j a r a i s e h  
k a ż d e  za m ie j s co w o  z a p y ta n ie  z a ł a t w i a :  S t i d t  
C u r - C o m i t e .  P r o s p e k ta  na  ż ą d an ie  b e z p ła tn i e .

Dr. wszei h nauk med. Bruno Schoppler
f izyk m ie jsk i ,  l e k a r z  k ą p i e lo w y  i c z ło n ek  kom i-  
to tu  k a p i o lo w e jo  w  B o ż n a w l e ,  n d z ie l i  n a  z a p y la 
n i a  b l i ż s z y c h  o b ja ś n i e ń ,  tu d z ież  co do a p a r a t ó w  
p a a n m a ty e z n y c h .  1492 1—3

z im ną w odą, który z limem 

ten czas ceny m ieszkań

A d o l f  JP o llah ,
we W ie d n iu , Tuchlauben 12. 

„ z u r  e l  k t r i s c h e n  F e d e r . “
JUHNSOHNA

angielski
patentowany krochmal

Działanie tego nowego wynalazkn 
je s t zadziwiające. Około łyżeczka tego 
krochm alu , z dc mieszaniem */• kilo 
krochm alu ryżow ego, czyni bieliznę 
mieniąco b ia łą , tęgą  i połyskującą, 
nie zostawi-,jąc po n b ie  żadnej nie

czystości. Pakiet po 20 i 40 ct. 
Prawdziwy atrament do zna

czenia bielizny.
Równocześnie zwracamy uwagę na 

aziatycKi pro,zek na owady, 
paczka 70 ct. 1994 2 —5

Sezon wstępny od d. 15. maja do 30. czerwca. Na 
zniżone. Pokój przyzwoicie umeblowany od 15 do 25 złr. w. a.

Sezon właściwy od 1. lipca d - 31. sierpnia, natenczas pokój 
kosztnje od 20 do 30 złr. w. a. Od 1. w rz e ś o ia  ceny m ie szk ań  znow u zn iżone .

Lekarz zakładowy dr. W. B m n s te in
Pragnąc życzeniom P. T, Pabliczności kąpielowej w łatach poprzednich obja

wionym, jak niemniej wszelkim wymogom sanitr-nym  i gastronomicznym zadość 
Uczynić, Zarząd będzie restaurację pruwadzd we własnej adm iniitracji. i rę c z y  za 
d o b rą  z d ro w ą  I ta n ią  '" lcL o ię , o ra z  za u o b re  w ina i inne  n ap o je .

Czytelnia zaopatrzona w dzienniki polskie, niem ieckie i lrancuskie, bi
lard, kręgieln ia i muzyka, c< dzień i  a razy grać obowiązana itp  , jak niei niej 
śliczne położenie, piękne spacery . zdrowe powietrze, podają sposob"-iść do uprzy
jemnienia robie pobytu w Łopusznie uietylko w samym Zakładzie kąpielowym, alej 
i za obrębem takowego.

Gościniec j  st doskonale utrzymany, tak ie komunikacja między Czerniowcami 
i Łopuszną przez B e r h o m n t,  czy tr  pocztą, czy powozami prywatnetni lub dorożka
mi, których w Czerniowcrch jest bardzo wielo i są tanie, nictylko nie jes t u trudza
jącą, ale ze względu na piękną okolicę do przyjemności zaliczoną być inoże.

Zarząd '■ąpielowy lie szczędził ani pracy, ani nakładu, byle tylko P. T Pu- 
baczności kąDielowej pobyt w Łopusznie o ile możności uprzyjemnić, i ma nadzieję, 

a. T. Publiczność potrzebująca wytchnienia i jakich z powyżej wymienionych ką
pieli raczy usiłowania te łaskawie wesprzeć i do utrzym ania tego rodzaju Zakładu 

tej części kraju tak potrzebuego się przyczynić.

N i końcu zwraoa się uwagę, 
restaurację.

Bliższe wiadomości we własnym domu, 
Czernie .;ce d. 18. kwietnia 1878.
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dla kultu  starozakonnego urządzono osobną 

przy ulicy Pańskiej.

O sk ar Catargi.

Cieplice (Tepritz)
w Czechach,

odlegle 4 godziny od P ragi i  D rezna, 
od niepamięć.. czasów znane i słynne 
eorace alkalicznó - sallniczne 

źródła. (21—10' S)
9 C  Leczenie odbywa się bez 

przerwy podczas eałegi roku.
Pi ra letnia rozpoczyna się z d.

1. m a ja  b . r.
Pierw szorzędne miejsce lecznicze 

ze wsp*niałemi wedie najnowszych zasa1' 
ibndowant.m  nrisadzeniami kąpi.ilowemi 
Obok m ineralnych są także całe i czę
ściowe kąpiele mułowe. Natryski. Wła
sne zdroje m ineralne < o picia. W szel
kie Inne wody mineralue ’?.ea Zarząd 
m iejski w najświeźszom "spełnieniu. Żęty- 
ea. Kuzie mleko.

K ąpiele odznaczające się n iezró
wnaną skutecznością przeciw goścowi, 
renu1* ty  z me w i, porażeniom, zołzowi tum 
nabrzmieniom i nwrzodzesiiom, newralgiom 
i rozpoczynającym się cierpieniom szpiku 
pacierzowego, szczególniej jednak 1 >ar 
dao skn eczne w następstwach chorób po- 
w stałyth z rau od b ro n i siecznej i pal- 
nej, po złamaniu kości, wsztywnościacb 
stawów i skrzywieniach.

Wspaniała i  znpełn ie ochronione 
p slo ien ie  w obszernej całkiem od gór o- 
> oiicznej dolinie. Łagodny, jednostajny 
k lijia t Pyszne zakłady ogrodowe i 
parkowe. Rozciągające się na kilka mil 
przechadzki przez wysokopienny las gór
ski Koneerta miejtkiej orkiestry kąpieio- _ _  
wej. Zebrania. j.eatr a przedstawienia- 
mi opery itd . Kursal. Czytelnia. Kościoły y  
i domy modlitwy kilku wyznań. Dwa 
dworce kolejowe. W ielkie boteło.

O dostateczne pomieszczenie ni 
w szelk ie wym ogi postarano się przez 
wspaniałe mieszkania w łazienkach i liczne 
mieszkania w prywatnych domach.

W roku 1877 przybyło  do T eplitz ■ 
Schł an 33.056 osób.

Na wszelkie zapytania odpo: 'uda  naj 
chętniej 1936 1 - 3

Magistrat miasta Cieplic.

CARL kl)HN & co,
we Wiedniu,

s k ł a d :  Stefanspłatz Nr. 6.
" • i  Pióra stalowe.

Mamy zaszczyt ponownie podać do wiadomości, że ażeby PT. pnbli 
czność ochronić od tak  często pojawiającego się iowaru laśladowancgo 
tern samem i nas samych na szkody nie narażać, przy opakow aniu naszych 
piór stalowych każde pudełko wewnątrz opatrzone je s t powyższą, prawnie 
zarejestrowaną m arką ochronną i naszym podpisem firmy, i że gdzie tych 
znaków nie ma, fabrykat nie je s t naszym.______________________1934 - 4
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: X T A
z własnych winnic.

Polecamy nasze pierwszej jakości£ Stołowe WINA białe * 
i czerwone burgnndcbie

z naszych winnic własnych w Klosterneuburg,
znajdujących się w najlepszem  położeniu.

do nabycia w butelkach we wszystkich pierwszorzę 
re s tau rac jach . 2226 9 —1

•Joli. Stifft 4& S5hne.

Wina te s 
dnych hotelach

X
X
X
X
X
X
X
X

Preparaty weterynaryjne
wyrobu F r a n c i s z k a  J a n a  K w i z d y ,  aptekarza w K o r u e u -  
b n / g u ,  zamianowanego przez najwyższy urząd ochmistrzowski 
J e g o  M o ś c i c e a a r z a  i  k r ó l a ,  c .  k .  d o s t a w c ą  d w o r n ,

wyrobów weterynaryjnych.
C. k. koncesjonowany

Kornenbnrgski proszek,
koncesjonowany przez c. k. rząd a u s tr ., król. pruski i król. saski, 
odszczególniony medalem hamburskim , londyńskim , paryskim , 
mnichowskiiu i wiedeńskim, używany z najlepszym ssntkiem  w sta j
niach królowej angielskiej, jakoteż króla prnskiego. Takcwj joma- 

ga według długoletniego doświadczenia u koni na gruczoły, kolki; u bydła 
przy podojach krwawych, na krew, wzdęcie, i służy do polepszenia mleka, w 
o g ó l e  na wszystkie słabości organów respiracyjnych i trawienia.

C. k. wyłącznie uprzywilejowany

Płyn restytncyjny dla, kodij
(R estitu tłons-F lu id )

F r a n c i s z k a  J a n a  1 4 W I Z D 1  w  K o r n e n b n r g u .
Uznany przez Wysokie c. k. władzo sanitarne troskliwie rozbierany, a potem 

przez ces. Mość Franciszka Józefa I. wyszczególniony wyłącznym przywilejem. 
Takowy utrzymuje konia nawet przy "największych wysileniach aż do późnego 
wieku wytrwałym i rączym i służy osobliwie do wzmocnienia przed i po wysi
leniu i większych trndacli; jest dalej środkiem na sparaliżowanie częściowe, 
reumatyzm, obrzękłość ścięgni, wywichnięcia i skaleczenia i t. d.

Jedna flaszka 1 zlr.  4 0  ct.
^  JBiister (ostre nacieranie) przeciw ochwatowi, łupkowi, niar- 

twej kości, narościora obrączkowym, obrzękłościoin, spadnię- 
V KK ff'\> ciu ściengień, gąbczastym narościom, gąbczastym narościom

. na kolanie, piephaeke, kasenliacke, (Eierhacke), przeciw cho- 
*  robom w kościach w ogóle, na zatwardziałe gruczoły. Cena 

słoika 3 zł.
Maść na kopyta końskie, leczy kruche, łatw o pękające i po-

padane kopy ta  1 t .  p . — Jedna puszka 1 z łr 2C ct.
Proszek przeeiwko gniciu kopyt u koni. F ia« k a  *t. 1.70. 
Pokarm wzmacniający dla koni bydła do prędkiego podrą-

towania wychudłych zw.erząt domowych, rozwesela usposób nie i powię 
ksza tuczność. Wielka skrzynka 6 zł., mała skrzynka 3 zł. Pakiecik 30 ct. 

Pigułki dla psów przeciwko psiej chorobie, kurczom, zawrotowi, pa
daczce, gośćco-,i • innym zwykłym chorobom u psów. N iezaw odny ś ro 
dek  p reze rw a ty w n y  na w ściekliznę. Cena jednego pudelka 1 zlr.

Pigułki przeciw robactwom, g listom , robakom toczącym , ta-
sienKowi, w ogóle wszystkim zarodkom, puszka blaszana z 15 pigułkami 
1 złr. 60 ct.

Pigułki przeciw kolkom , wzdęciu, kolkom moczowym, sparcin, cho
robie błony brzusznej, zatwardzeniu. Puszka blaszana z 16 pigułkami 
1 złr. 60 ct

Phisic , pigułki rozwalniające przeciw zatwardzeniu, także jaao środek krew 
przeczyszczający i prezerwatywny przeciw kolkom. Puszka blaszaua z 24 
pigułkami po 20 gram 2 zł. 1492 2—4

Środek leczniczy dla drobiu ,  przeciw zarazie i zwykłym cho
robom gęsi, kaczek, kur, pantarek, pawiów i t. p. — Cena paczki 40 cut.

Proszek dla nierogacizny przeciw zapaleniu.
Cena wielkiego pakietu 1 złr. 26 ct. — Pół pakietu 63 ct.

Środek przeciw cnorobom owiec, przeciw dys-.nterji u 
jaglliąt, motylicy, Pakiet 35 ct.

Huile balsamique, Bittuera, na robaka w uchu u psów. Flaszka zł. 2.25 
Olej na liszaje i strupy i na wszelkie wyrzuty naskórne psów.

Flaszka 1 zł 5U c.
C r P n O O  iż ła  zaw arow ania się przeciw  falszow aniom -

JŁ X ń C O U l  U g a  uprasza się na to baczyć, i i  p ły n  restytu-
cyj ly  F ranciszka  Jan a  K w izd y  jes t tylko ten  p ra w d z iw y , k tóry  c. k. w ylą- 
etnyr przyw ilejem  odznaczono , i nie potrzeba go przemieniać z iuneini podobnemi 
fabrynat‘ ui, dalej zwrae się na to uwagę, iż na kaidej etykiecie proszku  kor- 
neuburskiego , moje n iże j zamieszczone nazw isko napisane czerwoną fa rb ą  się 
znajduje, uważa n przeto  za mój obowiązek uwiadomić-, że są w handlu  fa łszo  
wane środki, którr złożone są z bezskutkujących i  naw et szkodliwych ingre
diencji w zed  zakupnem  których ostrzegam.

Prawdziwe wyroby weterynaryjne są do nabycia:
We Lwowie : Konstanty Isk iersk i, apt P. Mikolascha, apt. J. Beisera, 

apt. Zygmuu. Ruckera (d iw a Tom anka), Jakóba P iepesa; Władysława Lepy, 
apt., w handlu St. Markiewicza; w Krakowie M. Jawornicki w rynku g ł. kam. 
K irchm ajera, tudzież we wszystkich niemal miastach królestwa Galicji są składy 
urządzone, które od czasu do czaŁu dzienniki polskie podają w ogłoszeniach.

K to b y  m i lalszerza w sk azał, który n ad u 
żywa m ej m a rk i ockrón n ej, abym  g o  m ógł nrzed sąd  
podciągnąć, otrzym a w ynagrodzenie do 5 0 0  zlr . "J M

PRAWDZIWY LIKIER Bi^EDlCTINE
OPACTWA FECAMP we FRANCJI  

wytwornego sm aku, wzmacniający, pomagając}' trawieniu i 
obudzający apetyt

J E D E N  a  N A J L E P S Z Y C H  L IK IE R Ó W
Wymagać aby etykieta kw adratow a znaj 

dowala się na spodzie butelki z własnoręcznym 
podpisem głównie dyrygującego"

Skład główny w Fecam p w e F r a n c j1.
Agencja główna w Paryżu Boulew- :d 

Ilausmann 79. Dostać można we LWO 
WIE w cukierniach pp. Leopolda Rotlen 
dera i M. Kosteckiego. 1854 9 - 26

A E R riA R L E  IIQ U E U R  B E N K D I C T I N i i  |  
Brevetóe en France et a 1’Etranćer. i

V
: Paryzkie i wiedeńsk a meble

b a r d z o  e l e g a n c k i e ,  t r w a ł e  I  t a n i e . ,

J .  £ r .  4 *  S z r a n k i ,  stolarz i tapicer,
magazyn założony r. Jć35, odznaczony 9 medalami 

we Wiednia, Leopoldstadt, ObereDonau8tras.se Kr. 91,
S
:obok Schollerhof.

Ilustrowane cenniki za nadesłaniem 2 zł. 1993 2 ? S
j • • • • • • • •  • • • • • • •  • • •  0 0 9  • • • • • • !

t / t a y t o u  &  S h a t t ł e w o r t h
ul. Gródeckiej l. 22. 

z doskonałego wykończenia jako  to :

we Lwowie przy  
polecają swe wyroby znane

SIEWNIKI rzędowe,
S A  f ]  9 VJAM. Mi. B s & e r o k o r z u tn e ,  

pługi, brony, kultywatory 
I n n e  m a s z y n y  i n a r z ę d z i a  r o l n i c z e .

Ilfstruwane katalogi g ratis i franco.
Reparacje uskuteczniają najdokładniej i obliczają takowe jak  

n a j  t a u i e j.

O s i l e  l e c z ą c e j  «jg5g
prawdziwych

W i t B A
antiartretycznycb, antireum atycznych

krew przeczyszczających ziółkach
przytaczamy następujące pismo •

Do pana Franciszka Wilhelma, aptekarza w Nennkirchen !

Publiczne uznanie.
Cierpiałem od przeszło 25 lat na słabość nader nieprzyjemną i uciążliwą, mia

nowicie na nie.stanne śziędzenie akóry na calem ciele, i używałem do pozbycia się 
tej choroby wszelkich środków, lecz wszelka pomoc lekarska, której używałem, oka 
zała fcię bez skutku, gdyż uporczywa choroba nie chciała ustąpić.

Niedawno zwrócono moją uwagę na krew przeczyszczające ziółka 
Franciszka Wilhelma, aptekarza w Neunkirchen. Spróbowałem i te ziółka i już po 
wyżyciu kilku pakiecików tego niezrównanego środka leczniczego uczułem znaczna 
ulżenie, a teraz pozbyłem się tej choroby zupełnie, w skutek czego z własnego po
pędu czuję się być obowiązanym, panu aptekarzowi Francisztówi Wilhelmowi wypo- 
■ iidzieć moje uznanie. 1255V 3—6

Arad, 23 stycznia 1877. Ig n a c y  Sosna

Jedynie prawdziwe sporządza Franciszek Wilhelm, ap
tekarz w Neunkirchen.

Fakiet podzielony na ośm por yj, przyrządzouych 'odług le
karskich przepisów wraz r. objaśnieniem sposobu użycia w rozmaitych językach 
1 zt. Osobno za stempel i opakowanie 1 0  ct

frzestrogk* Należy się strzedz przed kupnem fałszywych ziółek i żądań 
zawsze „Wilhelma intiartretycznych, antireumatycznych, krew czyszczących zićle k “ 
gdyż wszysiikie inne pod tą  nazwą pojawiające się ziółka antiLcnmatyezne, są 
naśladowanym wyrobum.

l)Ia dogodności PT. publiczności, prawdziwe W ilh e lm a  a i i t ia r t ry ty c z n e . 
an tireu ina tyczne  k rew  o czyszcza jące  z ió łka  otrzymać także m ożna:

, w e L W O W IE :  u f ty gm ntida  R u c k e r a  apt .,  J ak .  Re inera  ap t . ,  W. M o rso a łk ie  w ica a  I K.
C n y  ż im ow sk i o j o  ; \r  B ie l s k u  <i. f l a b y s t n a n  a p t . ,  w  B e ł z ie  A doll  G ross  ap t . ,  w B ia łe j  J o s .  K n a a s ,  
m  B ób rce  A. f tl iedleck i a p t . ,  w  R o ts a o w c a c h  A, W^tsuwica a p t . ,  w  B ro d a c h  M. » .  F r a n t o s ,  w 
I rzeż a t tach  G. t a d e a i i e c h c ,  w B u raz t j  uie  J .  N. K Lok e  n p t . ,  tv C z e ru io w c a c h  Ign. B c h a i r c h  i J .  
■olichourski  a p t . ,  w  C ieżkotvIe*c!i Kr. ki,  Z np o th  ap t . ,  w  l)o brom i In A. G r o to w s k i  ap t . ,  iv D ro -  
lo b y e tu  L. D ob rzy n ieck i  a p t .  i Blume. ii eM  apt .,  w Gurahuinorz,e E l i a s z  B o to s a l  a p t . ,  w  Ja ro -  
i i a w in  Lud. W is ło ck i  a p t . ,  A. Bohus apt .,  w  J o h a n n e s th a l  P, Hofmana,  w  J a s s a c h  G. S chftl le r  
ip t. ,  w Kamionce B t r u m i to w e j  Z a w 'a tk i e w tc r  ap t . ,  w Kołomyj i M. B o lc h o w e r ,  lfi. SŁeure l ap t . ,  
v  K ozow y K. C h a l b a r y u y  O^t-, w  K rak ow ie  J .  T r a u c ty n s lc i  a p t . ,  W i lh e lm  F e a z ,  w  K olbuszow ej  
Kr. Boczek  a p t . ,  w K opyczyńcach  P. Z n a m i r o w s k i  a p t . ,  w  L ip n ik u  p rzy  B ia łe j  E. S o k o lsk i  ap t . .  
,v M ik o ła jo w ie  F. A le k s ie w ic z  a p t . ,  w Mo nas  te  r ż y s k a c h  W ład .  Ż a r s k i  a p t . ,  w N o w ym  T a r g a  K. 
b a a r ,  w  Nowym Bac zu P. F i l ipek  a p t . ,  w  O św ięc im ie  K S t e b a r s k i ,  w P o d jó r z o  J. s k a l s k i  a p t . ,  w  
t*odwotocKyskach D. B ch n e ld e r  a p t . ,  w P r z e m y ś l a  J .  G e id e l s c h k a ,  w  R o pczycach  M. Ż y m i r s k i  ap t . ,  
w R a d z ie c h o w ic  A. J a ś  kio w ica  a p t , ,  w R o h a ty n ie  I l i rach  L i e b r e i c h ,  w R a d o w c a c h  A. D ecan i  ap t . ,  
w R y m a n o w ie  W. W o j ly n s k ieg o  ap t . ,  w R ze sz o w ie  u A. K a l in o w s k ie g o  a p t . ,  w S am b o rz e  P i o t r  
( ła i lh o fe r  a p t - .  w  S a n o k u  J a n  Z a r e w i c z  a p t . ,  w  Sadogórze, D amian t l u b ia o w ic z  ap t . ,  w S t a n i 
s ław o w ie  F e r d .  S t e c h e r  a p t . ,  w  S t r y j a  L .  D .ą g o w s l f i  a p t . .  w  S u e  za  w ie  J u l i a n  F t e b e r t  a p t . ,  
w B zczurow e j  W .  t l e iu z  a p t . ,  w S<jdaiszowie J a u  M ize r sk i  ap t . .  w  T a rn o p o lu  F. J a m r o g ie w ic a  
ip t . .  w T a r n o w i e  E . R a n k  ap t . ,  w  U s t r z y k a c h  J u l .  R ie d l a p t . ,  w  W a d o w icach  S. K u r o w s k i  a p t . ,  
ó a lw  es zcz y k o ch  J a k ó b  iNegrosz a p t . ,  w  Z ł o czo w ie  O. F a d e n h e c h t ,  w  Ż ó ł k w i  J a l i u s z  N a h l i k  w  
^ u r a w n ie  J- T o m a s z e w s k i  a p t

mLui LmuLłu l i  nu u 11 im iiimiii mii i 111 m n ■ 11 m'71

SZPRVCOWANiE
Z ROŚLINY MATICO 

P. C łR IM A U Ł T  e* C le ,  Aptekarzy w Paryża,
8, ulica Vivienne.

P rzygotnw a1 e  z liści drzew a ra s n ą c e f"  w  P e ru , łe<-—i szv b k o l niechybnie 
rzerzączki najuporczyw azc i zas tn -za le  A pteka (irim i iilt e ł Gomp. d la  le k a 
rzy, k tó rzy  m a ją  zwyczaj zapisyw ać ba lsam  k o p a iw - za  pernocą k lejow a- 
tości, p rzygo tow uje  pikulk i z essencji Malico i balsom u kopaiw y.

P igu łk i te , n ie tylko że zaw sze sk u tk u ją  w jak najk ró tszym  cj i e ,  a le  n a 
wę* nie m a ją  tyle n ieprzyjem nej woni ba lsam u  kopaiw y.

K ażdy flakonik opatrzony je s t podpisem  C irim n n a l e t  C o m p ■
D la  nn tkn len  licznych fa lsze .Jtw  naśladow nl tw a zlać .by stem pel 

rządow y ..an cu zk l koloru  niebieskiego, d ó s o w n i. do p raw a  z 26 L istopada  
1873, m . rk a  fabryczna 1 podpis GRIM A U L T  et COMD zn ajd o w ał de u* ;e- 
dnej . tykecie.

D oitad m o in -  w  g łó w n ych  a p teka ch  w  P O L S C E .  w  n J B T R t l .

Skład we Lwowie w aptekach pp. i*. Mikolascha, 'A. Ruckera i J . B eJiira l
i*-—

Wydawcy i właściciele: J. Dobrzański i K. Groman.
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